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SPOKOJNY I MAJ 


Krew lała się jedynie na ulicach Berlina i Lubariowa 


Naog6ół wszędzie na świecie uroczy- 
stości obyły się bez Ofiar 


Nacgól przebieg 
spokojny 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
ravnego” (Fr.) telefonuje: 

W zasadzie dzień 1 maja 
miał w stolicy przebieg spokoj 
ny. Oczywiście .nie obyło się 
bez drobnych utarczek, szcze- 
gólnie przy rozpraszaniu po- 
chodów komunistycznych. NAJ 
POWAŻNIEJSZE Z TYCH 
ZAJŚĆ miało miejsce w godzi- 
nach porannych na Pradze, 
gdzie do niewielkiego pochodu 
BBS. w pewnym. momencie usi- 
łowała się przyłączyć grupa in- 
nych demonstrantów, niosą- 
cych transparent ze skrajnie 
radykalnym napisem. Spo- 
strzegł to jadący na rowerze po 
sterunkowy policji, Chmielew- 
ski. Zeskoczył z roweru, pod- 
biegł do wymienionej grupy i 
wyrwał transparent z rąk nlo- 
sacego go, W odpowiedzi na to 
z tłumn padło kilka strzałów. 
z których jeden  UGODZIŁ 
CHMIELEWSKIEGO W NOGĘ 
Na odgłos strzałów, nadhbiegło 
EEEIEE E ER TERE 


Zmiana rządu 


po uroczystościach 
na Górnym Śląsku 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
tatnego (Fr.) telefonuje: 

Jak już wczoraj telefonowa- 
łem, w sterach politycznych u- 
trzymnje się od czwartku po 

. głoska, że premier Walery Sta- 
wek ustąpi w najbliższej przy- 
szłości. , Wczoraj rozeszła się 
wiadomość, że p. Sławek prosił 
o dymisję na piątkowej konfe- 
reneji u p. prezydenta Rzplitej. 
Prośba ta będzie przyjęta przez 
Głowę państwa po powrocie z 
uroczystości na Górnym Śląsku, 


Nierealne projekty 


poprawy bytu urzęd- 
ników 


„„Warsz. koresp. „Głosu Po- 
rannego (Fr.) telefonuje: 

Pewne sfery sanacyjne lan- 
kuja pogłoskę, jakoby rząd miał 
zamiar dodatkowa jeszcze poza 
15 proc, obniżyć pensje wyż- 
Szych urzędników, natomiast 
znaleźć jakąś formę dla podwyż 
szenia pohorów urzędników naj 
niższych kategorji. 

Notując tę pogłoskę, prasa 
bpozycyjna słusznie podkreśla, 
że nie jest ona zbyt prawdopo- 
dobna, gdyż sprawę poborów 
urzędniczych reguluje ustawa 
skarbowa, którą sejm uchwała 
lub zmienia przy sposobności 
debaty nad budżetem. 


kilku policjantów. Grupka de- 
monstrantów rozpierzchła się, 
ale dwuch uciekających zatrzy- 
mano. Są to Roman Rurkie- 
wicz i Czesław Auta. 

Pozatem pochody PPS., BBS. 
i socjalistów żydowskich odby- 
ły się według planu bez żad- 
nych przeszkód. W poehodzie 
PPS. brało udział około 10 ty- 
sięcy, A w pochodzie BBS, — 
przeszło 2 tysiące ludzi. 

Grupa Moraczewskiego (Fe- 
deracja pracy i Zrzeszenie kla- 
sowych związków  zawodo- 
wych) zrezygnowała z pochodu 
i wiecu pod gołem niebem, u- 
rządzająe natomiast © 1 w po- 
łudnie akademję 1-majowa w 
Filharmonji. Pe kilku okolicz- 
nościowych przemówieniach na 
stąpiła część koncertowa w wy- 
konaniu artystów opery į orkie 
stry fabryki karabinów maszy- 
nowych. . 

Pozatem Z CAŁEGO KRAJU 
NADCHODZĄ WIADOMOŚCI 
O ZUPEŁNIE SPOKOJNYM 
PRZEBIEGU SWIETA MAJO- 
WEGO. Wyjątek stanowi tra- 
giczne zajście w Lubartowie 
(przebieg podajemy poniżej w 
specjalnym telefonogramie. 
Przyp. Red.) 


Krew w Jabłonnie 


Na peronie stacji Jabłonna 
dwaj osobnicy wszczęli awantu 
rę z pasażerami, a następnie 
wtargnęli do dyżurnego ruchu 
w dalszym ciągu awanturująe 
się. Wezwany policjant w cza- 
sie uspakajania jednego z nich, 
Miehała Zawadzkiego, zastrze- 
lii Drugi zbiegł. 


Trupy na ulieach 
Lubarfowa 


Z Lublina telefonujaą: 

Wezoraj w godzinach ran- 
nych w Lubartowie zwolenniey 
Samopomocy Chłopskiej usiło- 
wali zorganizować pochód, mi- 
mo wyraźnego zakazu władz. 

Skonsygnowany oddział miej 
scowej policji w sile 12 poste- 
runkowych wezwał uczestni- 
ków pochodu do rozejścia się. 
W odpowiedzi na wezwanie z 
tłumu. liczącego około 500 o- 
sób, padły strzały rewolwerowe 
Kilku policjantów odniosło ra- 
ny, jeden z nich nawet dość 
ciężkie Następnie tłum demon- 
strantów natarł na policję I o- 
toczywszy dwuch  posterunka- 
wych, rozbroił ich i pobił. 

Uszczuplony oddział polieji, 
w sile 8 posterunkowych, wy- 
ezerpawszy wszystkie możliwe 
środki spokojnego rozproszenia 
demonstrantów, oddał salwę do 
napierającego nań tłumu. De- 
monstranci rozproszyli się, po- 
zostawiając dwuch zabitych i 
dwuch rannych. 


Kamień na szynach 


Z Katowie donoszą: 


Dnia 1 maja o godz. 0.35 na 
62 kilometrze na szlaku Siemia 
tyce — Dużec na niestrzeżonym 
przejeździe niewykryci złoczyń- 
cy położyli na torze kamień, 
wagi około 64 kilogramów, na 
który najechał pociąg nr. 973. 
Parowóz został lekko uszkodżo- 
ny. Wypadków z ludźmi nie 
było. Dochodzenie prowadzi po 
ficja. 


Walki z policją 
w Berlinie 


BERLIN, (PAT) — Manifestacje 
pierwszo- majowe miały dziś w 
Berlinie przebieg spokojny. Prezy- 
dent policji berlińskiej zezwolił na 
urządzenie 2 manifestacji - socjali- 
stycznych i jednej komunistycznej. 

Przed byłym pałacem cesarskim 
w Lustgartenie odbyło się wspól- 
ne zgromadzenie partji socjalisty- 
cznej i klasowych związków zawo- 
dowych. Po zgromadzeniu doszło 
przed uniwersytetem do bójki po- 
między socjalitami i hitlerowcami. 
Z incydentu tego skorzystali ko- 
muniści, którzy WYWIESILI NA 
GMACHU UNIWERSYTETU FLA- 
GĘ KOMUNISTYCZNĄ. 

W godzinach popołudniowych 
odbyło się zgromadzenie komuni- 
styczne, na którem  przemawiałp 
jednocześnie 50 mówców. Komuni- 
ści rozwinęli ożywioną agitację za 
strejkiem. W nocy liczne patrole 
policyjne rozpraszały grupy komu 
nistów rozlepiających plakaty na- 
wołujące do strejku. 

Około godz. 3 w nocy napadli 
nieznani dotychczas -sprawcy na 
patrol policyjny, do którego odda- 
li cały szereg strzałów rewolwero- 


wych. JEDEN POLICJANT ZO- 


STAŁ CIĘŻKO RANNY. 

Według dotychczasowych wia- 
domości z prowincji manifestacje 
miały przebieg spokojny. Tylko w 
Monachjum doszło do, starcia socja 
listów z hitlerowcami. Aresztowano 
około 100 komunistów. 


BERLIN, 1.5. (ZAT) W czasie 
dzisiejszych demonstracji doszło 
do krwawych starć między policją 
a komunistami. Policja obrzucona 
została gradem kamieni. SIEDMIU 
FUNKCJONARJUSZY ODNIOSŁO 
RANY. Policja używała do rozpra 
szania komunistów szabel i pałek 
gumowych. 

W czasie dzisiejszych manifesta- 


policja aresztowała 97 ludzi. 


Spokojny sirejk 
wę Francji 


PARYŻ, 1.5. (PAT) — Kampa- 
nja komunistyczna z okazji dnia 
1 maja wywołała ze strony władz 
bezpieczeństwa odpowiednie środ- 
ki zapobiegawcze. 30 kwietnia wie 
czorem aresztowano 30 osobników, 
którzy rozdawali na ulicach pro- 
klamacje komunistyczne. 

Zarządzeniem ministra spraw za- 
granicznych wydalono z granic 
Francji 4 agitatorów komunistycz- 
nych obcej narodowości. Oprócz 
tego aresztowano członka central- 
nego komitetu komunistycznego 
oraz prezesa syndykatu  szoferów. 
Mieli oni przemawiać na wiecach. 

Silne oddziały wojska były w 
pogotowiu, aby móc w każdej 
chwili interwenjować i przyjść z 
pomocą policji. 

Wczoraj w nocy SKONISKOWA 
NO SPECJALNY NUMER DZIEN- 
NIKA „L'HUMANITE”, a proku- 
rator zarządził przeprowadzenie 
śledztwa przeciwko dyrektorowi 
dziennika za umieszczenie artyku- 
łu, wzywającego do zaburzeń. 

Dzisiejsza „PFHumanite” wyszła 
na jednym arkuszu, przyczem jej 
pierwsza strona posiada wiele bia- 
łych miejsc, zaopatrzonych uwaga- 
mi: „wykreślone przez cenzurę”. 


PARYŻ, 1.5. (PAT) — Jak do- 
nosi komunikat prefektury policji, 
odezwy komunistów, nawołujące 
do manifestacji na ulicach, odnio- 
sły MINIMALNY SKUTEK. Wszy- 
stkie środki komunikacyjne fun- 
kcjonewały przez cały dzień nor- 
malnie; dotyczy to zarówno tram- 
wajów, autobusów, kolei  podzie- 
mnej, jak i większości taksówek. 
Próby gromadzenia się przed gma 
chem zakładów fabrycznych były 
bardzo nieliczne i naogół bezsku- 
teczne, W zakładach, które nie zo- 
stały zamknięte, praca odbywała 
się zupełnie normalnie. 

Aresztowano 40 osób pod zarzu- 
tem rozdawania ulotek oraz wzno- 
szenia okrzyków, wzywających do 
zakłócenia spokoju publicznego. 
M. in. aresztowano redaktora dzien 
nika dnc eni „Avangar- 
de”. 

Wśród robotników metalurgfcz- 
nych na ogólną liczbę 118.785 strej 
kowało 54.511; z pośród 17,813 ro- 
hotników budowlanych strejkowała 
15.100; przemyśle chemicznym na 
9,500 strejkowało 3.500. 

Według wiadomości z prowincji 
wszędzie przez cały dzień dzisiej- 
szy panował całkowity spokój. Jak 
wynika z komunikatu minister- 
stwa Spraw wewnętrznych, ROZ- 
MIARY BEZROBOCIA W DNIU 
1 MAJA R. B. SĄ ANALOGICZ- 
NE, JAK W DNIU 1 MAJA R. UB. 
a jeżeli w niektórych miastach licz 


ba bezrobotnych jest większa, tó 
dzieje się to tylko dzięki temu, że 
wogóle pewna liczba zakładów 
jest obecnie zamknięta, 


Uroczysty obchód 
w Moskwie 


MOSKWA, 1.5. (PAT) — Dzień 
1 maja obchodzono w Moskwie 
podobnie jak i w latach poprzed- 
nich bardzo uroczyście, Miasto to- 
nęło w powodzi transparentów ko- 
lorowych szyldów, chorągwi itp., 
wśród których często spotykało się 
napisy z pozdrowieniami dla hisz- 
pańskiej partji komunistycznej i 
komunistów w Chinzeh, W dniu 
dzisiejszym ukazała Sie ma ulicach 
miasta policja w nowem umundu- 
rowaniu. Policjanci wystąpili dziś 
w krótkich szarozielonych  płasz- 
czach, hełmach angielskich i bia- 
łych rękawiczkach. Wśród nowo 
umundurowanych policjantów wię- 
kszość jest wygolona na sposób 
angielski. 

Wielką defiladę poprzedziła prze 
mowa Woroszyłowa. Po defiladzie 
wojska, przeszły oddziały przyspo- 
sobienia wojskowego, a następnie 
tłumny pochód związków zawodo- 
wych, orkiestr j różnych delegacji 
przyjezdnych. Wyróżniala się li 
czebnie z pośród przyjezdnych gr: 
pa delegatów niemieckich. 


Spokój w Budapeszcie 


BUDAPESZT, 1.3. (PAT) Dzień 
1 maja upłynął w Budapeszcie zu 
pełnie spokojnie, Wygląd ulic zu- 
pełnie normalny. Partja socjałde- 
mokratyczna odbyła na jednem z 
boisk sportowych obchód, w któ- 
rym wzięło udział okola 8000 ucze 
stników. Żadnych wypadków nie 
było, 


Na drugiej półkuli 

SYDNEY, 1.5, (PAT) Dziś, jaka 
w dniu i maja, przedefilował przez 
miasto w zupełnym porządku po- 
chód, w którym wzięło udział kil-: 
ka tysięcy osób. 


BRISBANE, 15. (PAT) Podczas 
manifestacji pierwszomajowych, 
zorganizowany wbrew  zakazowł 
władz, 20 manifestantów areszto 


wano. 


Jestem głodny... 


BARCELONA, 1.5. (PAT) Gru- 
py bezrobotnych wdarły się do 
kilku sklepów, rabując Środki ży- 
wności. Aresztowana 9 osób. 
CEEE TEn 
e A NE A m KR RE 

Przebieg uroczystości pierw- 
szomajowych w Łodzi. na str. 
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MILJONY MASEK G. P. U. 


Dziwna rola tłomaczów i dziewczątek na dancingach w Moskwie 


sła, które ta zgraja mi zlicytowała, | dla mnie i mojego towarzysza po- 


Dość wcześnie  zorjentowałem 
się, że obcy przybysz, przebywa- 
jący chwilowo w Rosji, najlepiej 
uczyni w Sprawie natarczywości 
G. P. U., jeśli wszystko czynić bę- 
dzie otwarcie, a tam, gdzie mimo 
io poczuje szykany, nazywać bę- 
dzie rzeczy po imieniu, 

Przypominam sobie jeszcze do- 
skonale skonfudowane twarze, któ- 
re ujrzałem dokoła siebie, gdy w 
pierwszych dniach mego pobytu W 
Moskwie odezwałem się głośno do 
portjera, wychodząc z hotelu: 

— Gdyby ktoś chciał czegoś Szu 
kać w moich kuirach, to proszę 
dbać, aby ci panowie nie dłubali 
w zamkach drutami i wytrychami; 
moje kufry są otwarte, a wszystkie 
papiery i notatki leżą na biurku. 
Mam niestety trochę nieczytelny 
charakter pisma, ale niechaj się pa 
nowie ci nie spieszą. Wrócę dopie 
ro przed wieczóretn. 

Od Pportjera hotelowego, które- 
mu to powiedzialem i który moje- 
mi słowami byt przykro dotknięty, 
dowiedziałem się oczywiście, że on 
sam należy do nieoficjalnej siużby 
pomocniczej G. P, U. Ten człowiek 
następnie w wielu sprawach okazy 
wał mi wielkie uslugi. Widziałem, 


Hamar nolifyczny 


dh 


Sala lutrzana w Wersalu 


POKÓJ WERSALSKI: Biada mi, 
że zostałam stworzona z takiem 
odbiciem w lustrze! (Karykatura 
niemiecka), 


Z! 10h 
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Sensacja nad sensacjami! 


Ponandto: Nierozłączona 
para znakomitych komików 


sobotę i niedzielę o godz. 


BAL 


Najnowszy wielki film dźwiękowy 
z genjalnym komikiem 


Buster Keęatonem 
rt „AMPRESARJIO” 


Tysiące przezab. przygód człowieka, który się nigdy nie śmieje. 


W rolach gł. Buster Keaton, Anita Page. 
Rażyser Fred Niblo. 


Stan Laurel i Oliver Hardy 


w pikantnej farsie erotycznej o niebywałem natężeniu humoru 

E s 66 tragif órnej 
„Mężowie nie kłamią” iisa 777 
Początek o 4 pp., ostatniego o godz. 10.15 wiecz., w 


seanse od zł, 1, na porankach po 75 gr. i 1 zł. 


że jest namiętnym palaczem, nie 
wypuszczającym ani na chwilę faj 
ki z ust, i że bardzo boleje nad 
fatalnym gatunkiem rodzimego ty- 
toniu. Nasza przyjażń rozpoczęła 
się od tego dnia, gdy mu podaro- 
wałem paczuszkę angielskiego ty- 
toniu, dodając, że posiadam pokaź 
ne zapasy tego specjału. 

G. U. P. ze swymi oficjalnymi 
i nieolicjalnymi organami jest o- 
krutmym instrumentem, Ale będąc 
obcokrajowcem nie należy zatrzy- 
mywać się nad drobnemi szykana- 
mi, na które jest się stale wysta- 
wionym; o wiele ważniejsze jest 
zrozumieć, że nawet najgwałtow- 
niejsze złorzeczenia nie usuną tych 
szykan z powierzchni ziemi, a naj- 


ważniejszem jest, by możliwie za- 
wsze wiedzieć, kogo się ma przed 
sobą i zawsze znaleźć odpowiedni 
ton, zapomocą którego można te 
szykany zmniejszyć do minimum. 

W pewnem  wschodnio-syberyj- 
skiem mieście miałem  tłomacza, 
którego nie przydzieliła mi do dy- 
spozycii żadna instytucja urzędo- 
wa. Był mi on polecony przez oso- 
bę prywatną. Nie mogłem więc u- 
ważać napewio, że ten tłomacz 
jest człowiekiem G, P. U. Odwie- 
dził mnie on w moim więcej niż 
skromnym pokoiku hotelowym, sta 
nął przed parą orzechowych. krze- 
sel i zawołał, wygrażając pięściami 
w przestrzeń: 

— I oto tutaj znajduję moje krze 


ponieważ nie mogłem zapłacić ja- 
kiegoś zawrotnego podatku! 
Ponieważ były to pierwsze sło- 
wa, które usłyszałem od tego czło- 
wieka, więc usunęły one odrazu 
wszelkie ewentualne wątpliwości: 
ten człowiek, który wobec obcego 
przybysza tak bez żenady klął na 
swój rząd, chciał tego obcokrajow- 
ca sprowokować, a więc należał do 
nieoficjalnych współpracowników 
G. P. U. Na Dalekim Wschodzie 
istniał nieomalny znak rozpoznaw- 
czy. Gdy ktoś niepytany mówił o 
tem, że obecna sytuacja nie da się 
utrzymać i zapewniał z emfazą, że 
ustrój musi się w ciągu najbliż- 
szych dwuch lat załamać, to był 


Pokój i demokracja 


Polityka zagraniczna nowego rządu hiszpańskiego 


Wobec tego, że nowy mini- 
ster rządu republikańskiego w 
Hiszpanji, p. Aleksander Ler- 
roux, zamierza osobiście objąć 
mandat jej przedstawiciela w 
radzie ligi narodów, rzeczą wiel 
kiej wagi jest poznać jego za- 
miary i plany co do polityki za- 
granieznej Hiszpanji P. Ler- 
roux określił je jasno w wywia 
dzie, udzielonym jednej z agen- 
cji angielskich. 

„Oświadczam  przedewszyst- 
kiem — rzekł minister hiszpań- 
ski — że polityka Zagraniczna 
| tego państwa jest zasadniczo 
| pokojowa. Hiszpanja nie znaj- 
jduje się w kłótni z żadnem in- 
nem państwem, a skądinąd re- 
publika oparła swoje jstnienie 
na woli mas narodowych, które 
żywią wielkie pragnienie po- 
koju i są przejęte uczuciem bra 
terstwa międzynarodowego. 

„Nasza polityka zagraniczna 
jest w harmonji z „eredo“ par- 
tji lewicowych, na którem opie 
ra się rząd republikański, Jest 
więc nałuralnem, że pragniemy 
szczerze żyć w pokoju ze 
wszystkiemi państwami. Należy 
rozumieć jednak, że pragniemy 
utrzymać przyjaźń szezególnie 
ścisłą z państwami, których u- 


Ki 
RWE R p 


(Flipi 
Flap) 


12. Ceny miejsc na 1-sze 


stroje polityczny i społeczny 
najbardziej są zbliżone da ustro 
ju, ustanowionego w Hiszpanii 
14 kwietnia b. r. Nie mogę być 
w tym punkcie bardziej jasnym 

„Należy również zrozumieć, 
że będziemy usiłowali zaeieśnić 
jaknażwiecej węzły, łączące nas 
z republikami południowo-ame- 
rykańskiemi, jako z braćmi na 
szymi z rasy, języka i kultury.“ 

Następnie. określając stano- 
wisko swoje względem państw, 
których ustrój przeciwny jest 
ustrojowi republiki hiszpań- 


skiej, p. Lerronx dodał: 
„Powstrzymamy się ściśle od 
mieszania się w sprawy polity- 
ki wewnętrznej jnnych krajów. 
Dozwolone jest zawsze Sympa- 


jest 


tyzować, inna rzecz zaś 


Dwaj czołowi i najmilsi komicy amerykańscy 


Harold hloyd 


działać. Tak samo, jak nie tole- 
rowaliśmy interweneji w na- 
szych sprawach wewnętrznych, 
nie będziemy się mieszali do 
spraw innych narodów i nawet 
będziemy unikali poparcia ży- 
wiołom, których idee są nasze- 
mi ideami — w tych krajach“. 

Kończąc, minister Lerroux 
oświadczył o zasadach, jakiemi 
kierować się będzie w stosun- 
kach handlowych i innych za 
granicą i tak zakończył swoją 
deklarację: 

„Nasza polityka zagraniczna 
może być streszczona w tych 
kilku wyrazach: Pokój ze 
wsSzyStkimi, a Stosunki sZcze- 
gólnie ściSłe z państwami za5ad 
niezo demokratycznemi*, 


Przywódca katałończyków, pułk. Macia, podpisuje w parlamencie 
w Barcelonie proklamację, ustanawiającą samodzielną republikę ka- 
talońską. 


wywołają istne salwy śmie- 
chu i humoru na najbliższej 
rewelacyjnej premjerze kino- 


„PALĄCE” 


dróży zdemaskowany. 

Natomiast muszę się przyznać do 
naiwności bezgranicznej względem 
pewnej kobiety-tłomaczki z którą 
niewinnie gawędziłem o jej prywat 
nych stosunkach. Powiedziała mi 
ona, że nie jest członkiem partji 
komunistycznej, a należy do sze- 
regów „,Bezpartyjnych”, 

— A dlaczego — zapytałem ją 
— nie wstępuje panie do partiji, 
Przecież z każdego słowa słyszę, 
jaki entuzjazm żywi pani do wszy- 
stkiego, co mi pani pokazuje! 


Nie, nie mogła wstąpić do par- 
tji z powodu swego nieproletarjac- 
kiego pochodzenia. W patji patrzo- 
noby na nią stale nieufnie: prawdo 
podobnie nigdy nie udałoby jej się 
zniszczyć tej nieufności. 


Możliwe, a nawet prawdopodob- 
ne, że to wszystko, co mówiła, by- 
ło szczere. Ta kobieta mówiła har 
dze swobodnie i serdecznie o 
swych stosunkach i o Swej rodzi- 
nie. Dlaczego czułem się, jakgdy- 
bym spadł z obłoków i miałem bar 
dzo głupią minę, gdy mnie niezbi- 
cie przekonano, że co tydzień staje 
ona przed G. P, U. i zeznaje do pro 
tokułu wszystko, co dzięki swej 
służbie w charakterze tłomacza do 
wiaduje się o zainteresowaniach i 
poglądach Powierzonych jej ob- 
cokrajowców? 

Liczba osób, znajdujących stę, 
jak ta kobieta, w nieoficjalnych 
stosunkach służbowych z G. P, U. 
wynosi miljony. Wielu = pośród 
nich skłonił do pełnienia takiej ro- 
li zbieg okoliczności, jak xwotnie- 
nie z aresztu jakiejś bliskiej oso- 
by wzamian za przyrzeczenie odda 
wania usług policji politycznej, Nie 
którzy przeżywają ciężkie konfli- 
kty duchowe, ponieważ z przeko- 
nań są zdecydowanymi przeciwni- 
kami całego ustroju, któremu sftt- 
żyć muszą. 

Przybywający do Rosji obcokra 
jowiec nie musi długo Podróżować 
aby to wszystko stwierdzić, Jeśli 
pewnej nocy przygląda się dancin- 
gowi w moskiewskim Grand Hote- 
lu to rzuci mu się tam w Oczy z 
tuzin młodych dziewcząt, które nie 
pochodzą z zagranicy, a jednak są 
doskonale ubrane. Stali goście dan 
cingu nazywają te kobiety „bryga- 
dą”; nie trzeba być ani stałym 
gościem, ani znawcą, by wiedzieć, 
że dla rosjanek, mieszkających w 
Moskwie, zdobycie wieczorowych 
strojów z zachodniej Europy bez 
pośrednictwa urzędów oficjalnych 
jest niemożliwością. Niewyjaśnione 
pozostaje jedynie, na czem polega- 
ją usługi tej „brygady” w Grand 
Hotelu, gdyż każdy przecież wie, 
że ta Olga, Wiera i Basza są bar- 
dzo sympatycznemi dziewczątkami 
ale gdy się którą z nich zaprosi na 
kolację i do tańca, to trzeba w po- 
gawędce zachować sporą dozę O- 
strożności, ponieważ wszystkie one 
noszą maski i są zobowiązane do 
składania dokładnych relacji swym 


władzom przełożonym. 


teatru 


Wr. 119 


Podatek 
od karminu do usi 


ma wyrównać budżet 
angielski 


LONDYN, 1 maja. — Kan- 
elerz skarbu Snowden wygłosił 
przez radjo przemówienie uza- 
sadniające nowy budżet. Zwró- 
cii on uwagę na ciężkie położe- 
nie finansowe Anglji i powie- 
dział: 

„Wedle wszelkiego prawdo- 
podobieństwa NADCHODZĄCY 
ROK NIE PRZYNIESIE PO- 
PRAWY SYTUACJI wobec te- 
go należy już w bieżącym roku 
dokonać daleko idących o- 
szczędności, aby łatwiej było 
znieść ciężary w przyszłym ro 
ku*, 

Nawiązując do ostatnich za- 
rządzeń fiskalnych oświadczył 
Suowden z humorem, że po- 
szedł za radą swych służho- 
wych przy jaciół (i postanowił 
wyrównać hudżet przy pomocy 
WYSOKICH PODATKÓW NA 
OŁÓWKI DO FARBOWANTA 
UST i na motocykle. Jeżeli jed- 
nak położenie gospodarcze kra 
ju się polepszy, wówczas pod- 
wyżka podatku od benzyny bę- 
dzie cofnięta. 


Minister finansów Anglji 
Snowden 


Po rag pierwszy od czasu swojej 
ehoroby, angielski kanclerz skar- 
bu. p. Filip Snowdem, ukazał się 
w izbie gmin, ażeby przedstawić 
tam budżet swój, oczekiwany za- 
jak i z wielkim niepokojem przez 
jak i z wielkiem niepokojem przez 
przemysłowców i kupców Anglji 
Kanclerz skarbu oklaskiwany był 
przez całą izbę za swoją odwagę 
Czuwało nad nim dwuch lekarzy 
na wszelki wypadek zasłabnięcia, 
gdyby go siły opuściły. Jednakże 
zdołał on przemawiać przez godzi- 
nę i 10 minut i przedstawił cały 
budżet. 

Poniżej przytaczamy kilka gło- 
sów konserwatywnych o budżecie 
Snowdena, Są one wprawdzie me- 
przychylne, ale rozpływają się w 
ogólnikach i najlepiej dowodzą, 
budżet Snowdena jest realny i 
zdrowy, co zresztą potwierdzaja 
nastroje giełdowe i bankowe: 

„Times” pisze: Nieusprawiedli- 
wiony optymizm i obfitość impro- 
wizacji, to są  charakterystyczne 
cechy, przeważające w budżecie 
p. Snowdena. Kanclerzowi skarbu 
wydało się pożyteczniejszem uni- 
kać wysokiego powiększenia po- 
datków, a przeciwnie zużytkować 
środki prowizoryczne w nadziei, 
że wznowierie się pomyślności przy 
wróci równowagę finansową w An 
glji do 1932 r. Ale czyż nie może 
się stać, że ami on, ani jego partja 
nie będą już odpowiadali za bu- 
dżet w owym czasie? Wzrost wy- 
datków, których dochody zwykłe 
nie mogą pokryć, jest jeszcze wię- 
cej godnym pożałowania, niż wsze! 
ki nadmiar podatków. Otóż środki 
wybrane przez p. Snowdena dla 
zrównoważenia budżetu, nie Są 30- 
liqne ani też dostatecznie uspra- 
wiedliwione przez obecne okolicz- 
ności”. 

Konserwatywny „Daily Tele- 
graph” tak się wypowiada: „Pomi- 
mo swoich licznych wad, sądzą, że 
budżet p. Snowdena, będzie przyję- 
ty przychylnie w kołach  finanso- 


2 V.—3GŁÓŚ PORANNY” = .1931 


Bierwszy maja w Łodzi 


Na terenie całego województwa porządek nie został zakłócony PIĘCSET LAT 


Wczorajszy obchód święta ro 
botniczego wypadł w naszem 
mieście pod każdym względem 
okazale. 

Z okazji I maja zostały ude- 
korowane zielenią budynki ma 
gistratu na placu Wolności, 
gmach rady miejskiej, oraz 
domy, w których mieszezą się 
lokale partji socjalistycznej i 
klasowych związków zawodo- 
wych. Przed lokałami tymi p3- 
wiewały czerwone chorągwie. a 
wieczorem były one iluminowa 
ne. 

Mimo niesprzyjającej pogody 
już od samego rana ulicami 
miasta przeciągały w stronę 
Wodnego Rynku oddziały mło- 
dzieży robotniczej, ze sztanda- 
rami i transparentami, Ulicami 
przeciągały również grupami ro 
botnieyv, zmierzający na zbiór- 
ki do lokali partyjnych, a na- 
stępnie na Wodny Rynek, 

Punktualnie o godz, 10 rano 
wyruszył z Wodnego Rynku, 
zgodnie z programem obchodu, 
wspólny pochód PPS-u, NSPP., 


wodowych, TUR-u i jn. organi- 
zacji młodzieży robotniczej z 
orkiestrami i sztandarami. W 
pochodzie brało udział przeszło 
25 tysięcy osób. 

Pochód otwierał dwuszereg 
miliejj w niebieskich koszul- 
kach. 

Za nimi szły naczelne władze 
PPS, w Łodzi, prez, Ziemięcki, 
wiceprezydent Rapalski, senat, 
dr. Kopciński, prezes rady miej 
skiej, inż, Holegreber, wicepre- 
zes rady miec. Kempner i cały 
OKR. 

Na czele pochodu NSPP. kro 


ławnik Kuk, 
miejskiej Klim i inni, 

Bund prowadzili ławnik dr. 
Margolis, oraz radni Milman i 
Lichtenstein, 

Poalej Sjon w pochodzie o- 
gólnym udziału nie brał. 
Pozatem w manifestacji wczo 
rajszej wzięły udział: Stowarzy- 
szenie b. więźniów politycz- 
nych, wszystkie dzielnice par- 
tji socjalistycznych, TUR-u itp. 
Przy dźwiękach orkiestr i 
pieśni robotniczych pochód po- 


Z Wilna donoszą: 

W następstwie uszkodzeń, ja 
kich doznała elektrownia miej 
ska podczas wylewu Wilji, Wil 
A TE TIE, NYCOBOYZ ZE OOVZ ECU SIE WOTA LSEDTŁ 


wych. Bardzo jest jednak wątpli- 
we, ażeby przewidziane przez p. 
SŚnowdena wpływy mogły być u- 
rzeczywistniane w roku bieżącym. 
Jeżeli liberałowie są naprawde za- 
dowoleni z propozycji p. Snowde- 
na, to przeciwnie konserwatyści są 
dzą, że program kanclerza skarbu 
stanowi tylko Serję sposobów, ja- 
kie sam p. Snowden potępiłby, gdy 
by one były przedstawione przez 
któregokolwiek z jego przeciwni- 
ków politycznych”, 

„Financial Tkmes” zaś tak się 
wyraża: „Jeżeli sądzić projekty bu 
dźetowe p. Snowdena. według re- 
guł i zasad przyjętych, to są one 
złe. Jego oświadczenie nie zawie- 
ra żadnej zachęty dla przemysłu i 
nigdzie nie znajdujemy szczerego 
pragnienia zaprowadzenia oszczęd- 
Kraj będzie musiał znów 
ster- 


ności. 
dostarczyć miljonów funtów 
lingów”'. 

Tymczasem giełda 
przyjęła przychylnie 
Snowdena i nastrój ten 
się w sferach finansowych 


londyńska 
expose p. 
utrzymał 


Bundu, klasowych związków za! 


czyli pos. Kronig, b. pos. Zerbe, | 
wiceprezes rady | macje, 


"suwał się we wzorowym po- 
rządku naprzód, mijając ulice 
Główna, Piotrkowską, 11 Listo 
pada na Polesie Konstantynow 
skie, gdzie złożone zostały wień 
ce na grobach bojowników 
wolnościowych 1905 roku 

Z prowizorycznych trybun 
wygłosili tam do zgromadzo- 
nych okolicznościowe przemó- 
wienia sen. Kopeiński, ławnik 
Purtal, ławnik Kuk, b. pos. Zer- 
be, r. Lichtenstein i im. 

Po przemówieniach wicepre- 
zydent Rapalski odczytał, za- 
proponowaną przez wszystkie 
stronnictwa socjalistyczne rezo- 
lucję następującą: 

„Zgromadzeni w dniu 1 maja 
pod czerwonymi sztandarami 
PPS-u w Łodzi, stwierdzają u 
roczyście swą gotowość do dal. 
szej walki o prawa ludowe, o 
pokój miedzy narodami. o wol 
ność w Polsce Niepodległej. — 


Zgromadzeni żądają przywró: 


cenia demokracji prawa kon- 
troli nad produkcją, sprawie- 
dliwej reformy rolnej, obdzie- 
lenia ziemią robotników bez- 
rolnych i małorolnych, 
nzeczywistej walki z bezrobo- 
ciem į rzeczywistej pomocy dla 
bezrobotnych, sprawiedliwej 
płacy za pracę ludzką, demo- 
kratycznej polityki marodowo- 
ściowei. 

Zgromadzeni łączą się z mię- 
dzvnarodowym ruchem socjali- 
stycznym we wspólnym wysił- 
ku skierowanym przeciw kani- 
talizmowi i  militaryzmowi, 
przeciw dyktaturze faszystow- 
skiej i komunistycznej we 
wspólnej walce o nowy ład spo 
łeczny i o socjalizm*. 

Rezolucję przyjęto przez akla 

Po przemówieniach zebrani 
rozeszłi się w spokoju. 

W godzinach rannych prze- 
szedł również ulicami miasta 
pochód frakcji rewolucyjnej P. 
P., S. W pochodzie tym wzięło 
udział około 100 osóh 

Poalej Sjon, jak wspomnie- 
liśmy, nie brała udziału w po- 
chodzie ogólnym. Mimo to w 
dniu wczorajszym robotnicy z 
tej partji samorzutnie urządzili 
dwa pochody, przy ul, Nad łód 


no pozbawione jest oświetlenia 
elektrycznego ñ energji elek- 
trycznej. Na ulicach i w niektó- 
rych budynkach publicznych 
paliły się lampy dzięki temu, jż 
uzyskano prąd z elektrowni ko 
lejowej. Pozatem miasta tonęło 
w ciemnościach. 


* * 


Z powodu podmycia funda. 
mentów Bazyliki i zapadnięcia 
się w kilku miejscach posadzki 
w kaplicy św. Kazimierza, ka- 


plica ta została xz poleecnia 
władz zamknięta. 
* k 4 


Władze bezpieczeństwa spro- 
DEVERA ZKU PE AE T 


Z wysokości 27 mír... 


ATENY, 1 maja. (Pat.) 
Czterech robotników, zajętych 
przy wykańczaniu dachu jedne 
go z budujących się domów na 
głównej ulicy Stadiu, wskutek 
zawalenia się rusztowania, spa 
dło z wysokości 27 metrów na 
bruk. Trzech z nich poniosło 
śmierć na miejscu, czwartego 
zaś w stanie _ beznadziejnyra 
przewieziono do szpitala 


ka i Wolborskiej bez udziału 
przywódców partyjnych. 

Ponieważ jednak partja ta 
nie otrzymała zezwolenia na 
pochód, policja rozproszyła o- 
bvdwie demonstracje, w któ- 
rych brało udział kilkaset o 
sób. 

Naogół wczorajsze przedpołu 
dnie przeszło spokojnie. Nj- 
gdzie nie doszło do ekscesów, 
nikogo nie areszłowana 

W kilku tylko punktach mia- 
sta, jak przy ul. Głównej i przy 
zbiegu SŚródmiejskiej i Piotr- 
kowskiej do pochodu usiłowali 
przyłączyć się komuniści. 

Jednakże punkty te, dobrze 
obsadzone przez policję nie by- 
ły widownią żadnych zajść. 

Tak samo nie dopuszczono 
do zebrania się grup komuni- 
stycznych na kilku rynkach 
łódzkich, gdzie wyznaczone hv- 
ły przez elementy wywrotowe 
wiece i masówki, 

W całem mieście panował zu 
pełny spokój i nigdzie nie do- 
szło do zamieszek. 

Praca w fabrykach łódzkich 
odbywała się bez przerw. cho- 
ciaż część robotników nie sła- 
wiłą sie do pracy. 

Tak samo w magistracie wie 
lu pracowników — Śświętowało. 
Kwestja niepotrącenia im „a 
dzień bezrobocia rozstrzy”nięłta 
zostanie przez władze nadzor 
cze. 

W godzinach wieczornych od 
była się uroczysta akademja 
pierwszomajowa w teatrze miej 
skim, na której wystąpili z prze 
mówieniami prezydent Ziemięc 
ki i prezes rady miejskiej Hoic 
grebęr. Po przemówieniach un 
stąpiła część artystyczna. (g) 


W województwie 


Wedle nadeszłych w ciągu 
dnia wczorajszego do urzędu 
wojewódzkiego doniesień, we 
wszystkich miejscowościach na 
terenie województwa łódzkiego 
spokój nie został zakłócony. 

Zarówno w Pabjanicach, jak 
w Zgierzu i w Tomaszowie Ma- 
zowieckim obchody Święta ro- 
botniczego przeszły w eałkowi- 
tym spokoju. (f) 


a opust powodzi 


wadziły z Warszawy do Wilna 
niejakiego Ptaka. Jest to stały 
mieszkaniec Wilna, który bę- 
dąc w Warszawie, za pomocą 
sfałszowanych dokumentów i 
pełnomocnictw rozpoczął wśród 
kupców warszawskich zbierać 
ofiary na powodzian. Oszusta 
zdemaskowano. zanim zdołał 
oszukać większą ilość osób. Po 
szukiwany on był również 
przez wileńską policję za sze- 
reg kradzieży. 


pije już świat cały ką- 


wę. Na każdym stole 
znajduje się filiżanke 
kawy. 


Zmakomite mieszanki w 


każdej cenie dostarcza 


Juljusz Meinl 


Piotrkowska 95, 


Tuwim wrócił 
do „Qui Pro duo" 


Warsz. kor. „Głosu Poranne 
go" (Fr.) telefonuje: 

Przed kilku dniami podalis- 
my, że znany poeła p. Juljan 
Tuwim na tle zatargu finanso- 
wego z kierownictwem „Qui 
pro Quo* przestaje dostarczać 
tekstów. dla tego teatrzyku. W 


dniu wczorajszym zatarg zo- 
stał zlikwidowany w myśl ża- 
dań p. Tuwima, tak że p. Tu- 


wim będzie nadal pracował dla 
teatrzyku Galerji inxem- 
burga. 


Liągnienie pożyczki 
budowlanej 


Z Warszawy donoszą: 

Wczoraj vito" się €iqgnićc- 
nie 3 proc, premjowej; pożyw ki 
budowlanej Poniżej podajemy 
główne prem je: 


w 


1 premja 250.000 zł. w złocie 
r. 960624 
1 premia 50.000 zł, w złocie 


ur. 355975 

10 premji po 10.060 zł. w zło- 
cie nr.*nr.: 108442, 221967, 
860945 102565 515792 194708 
1530134 558201 8067658 385861 


Aresztowanie 
hsięgarza 


Ze Lwowa donoszą: 

Z polecenia sędziego Śledczego 
w Stanisławowie policia aresztowa 
łą właściciela księgarni i instytutu 
wydawniczego „Renaissańce”, 35- 
letniego Ludwika Erdtrachta, pod 
zarzutem popełnienia oszustwa na 
kwotę 340,000 złotych na szkodę 
firmy Johann i Werney w Wied- 
niu. 


Aresztowanie to wywołało w 
mieście wielką sensację, gdyż fir- 
ma wydawnicza Erdtrachta była 
szeroko znana i ostatnio rozwijała 
żywą działalność na rynku  księ- 


garskim, 


2.000 íonn prochu 


wyleciało w powietrze w Brazylji 


RIO DE JANEIRO. 1 maja. 
(Pat.) — W arsenale w Niethe- 
roy wyleciało w powietrze 2000 
tonn prochu. Katastrofa przy- 
brała rozmiary klęski żywioło- 
wej. Szczątki zwłok ofiar zo- 
stały rozrzucone dokoła miej- 
sea katastrofy w promieniu ki- 
lometra. Rozpoznanie trupów 
jest prawie niemożliwe. Liczba 
zabitych ma przekraczać 100 
osób. 


RIO DE JANEIRO. 1 maja 
(Pat) — Nie sposób jeszcze u- 
stalić Jiczby ofiar eksplozji w 
Nietheroy. Akcje ratunkową 
prowadzono wśród ruin arsena 
łu przez całą noc, znaleziono 
jednak jedynie  poszarpane 
zwłoki, których nie można roz- 
poznać. O sile wybuchu świad- 
czy to. że poszarpane członki 
ofiar katastrofy znajdowano w 
odległości mili od miejsca wy- 
huchu. 


*; 


Elli Beinhorn 


«nakomita pilotka” niemiecka 
vowróciła szczęśliwie z pelnego 
przygód, śmiałego lotu do 
Afryki. 


Stara książka 


telefoniczna 
žamiast 10.000 f. szter. 


SYDNEY, 1 maja. (Pat.) 
Bank Commonwealth w Sydney 
przesłał do swego oddziału w 
Canberra w poleconym worku 
pocztowym 10.000 funtów w 
banknotach. Na dworcu w Syd- 
ney stwierdzono dziś rano, że 
w worku tym zamiast bamkno- 

tów znaleziono starą książkę 
telefoniczną. Jak przypuszcza- 
ją, worki zostały w pociągu za 
mienione, Bank był ubezpieczo 
ny przeciwko kradzieży w cza- 
sie transportu poczty, 


Na ulicach Chicago 


CHICAGO, 1 maja. (Pat) — 
W czasie pościgu za spraweą na 
padu na bank został śmiertel- 
nie ranny policjant; inny po- 
licjant ciężko ranił napaslnika, 
który został zatrzymany. Po- 
ścig miał miejsce w śŚródmie- 
ściu w chwili największego ru- 
chu. 


Tefzner 


słynny morderca „ubezpiecze- 


a. ( 


j 


zu 


Duże zainteresowanie wzbudzi 
niewątpliwie fakt, iż dziś po wielu 
latach milczenia zgłasza się nagle 
rzekomy potomek króła Jana So- 
bieskiego. 54-letni mężczyzna ten 
mieszka w Preszburgu, w skro- 
mnem mieszkaniu, w którem wie- 
dzie spokojny żywot. Niewiadomo 
co było przyczyną, iż obecnie wła 
śnie zgłasza swe pretensje do spad 
ku po królu Sobieskim, faktem jed 
nak jest, iż człowiek ten wdrożył 
w tym kierunku poważne Starania. 
Wypadek ten wzbudził także duże 
zainteresowanie w świecie dzienni- 
karskim i przed kilkoma dniami 
właśnie potomek królewski udzie- 
lit dziennikarzom pewnych wy- 
jaśnień. 

Człowiek, który podjął walkę o 
wielki majątek twierdzi, że jest 
potomkiem króła polskiego Jana 
Sobieskiego, twierdzi przytem, iż 
nie pochodzi z jakiegoś morgana- 
tycznego małżeństwa, lecz ród 
swój wywodzi w prostej linji z ro- 
dziny króla. Przedkłada w tym kie 
runku cały stos dokumentów, ze- 
branych w licznych archiwach i 
wśród rodzin szlacheckiego pocho- 
dzenia, Był w swoim czasie — jak 


twierdzi — bardzo zamożny, lecz 
cały swój majątek poświęcił na 
poszukiwania dokumentów, co 


trwało 10 lat. Przewędrował nie- 
jedna polać kraju, zaglądał do za- 
padłych wiosek i niejeden trud po 
niósł, aby zdobyć pożądane dowo- 
dy przynależności do królewskiej 
rodziny, 

Nazywa się: Karol Seiff, podpi- 
suje się jednak nazwiskiem: Seiff- 
Sobieski. 

I oto co dalej powiada potomek 
króla: 


— Ojciec mój był zamożnym 
człowiekiem, Mieszkaliśmy we wła- 
snym domu w Budapeszcie. Ja od- 
bywałem praktykę u fryzjera, po- 
tem wyemiigrowałem do Ameryki 
i czas dłuższy spędziłem w Meksy- 
ku i Buenos-Aires. W czasie wojny 
znalazłem się znowu w Europie i 
— chcąc nie chcąc — musiałem 
odbyć kampanję wojenną, w cza- 
sie której dostałem się do włoskiej 


arol 
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Seiff-Sobieski 


zślasza się o spadek po królu Janie 
Rzekomy potomek domaga sie 40.000 dukatów i dóbr 


- 


położonych dokoła Lwowa 


niewoli, W roku 1918 wróciłem 
Wówczas ojciec mój liczył lat 84. 
Wezwany telegraficznie do łoża 
śmiertelnie chorego ojca natych- 
miast udałem Się do domu i tu — 
niemal na chwilę przed zgonem — 
ojciec mój zwierzył się i pozosta- 
wił mi głęboko dotąd ukrywaną 
tajemnicę. Powiedział, że jesteśmy 
najbliższymi wedle prawa potom- 
kami króla polskiego Jana Sobie- 


skiego, który na wygnaniu przy- 
brał sobie nazwisko Seiff, Wszyst- 
kie dokumenty — mówił ojciec — 
znajdują się w archiwum jednej 
z miejscowości Czechosłowacji, 
Ojciec umarł, a ja zabrałem się 
do Pracy naukowej, a szczególnie 
do historji. Rozpoczęła ię żmudna 
pracą i szperanie w rozlicznych ar- 
chiwach, 


stopniowe potwierdzenie. Coraz 


Chrzciny 


ZEE r, 


lodzi podwodnej, na której Hubert 


„Nautilusa" 


Wilkins wybiera się latem w po- 
dróż do bieguna północnego. 


Trzy straszliwe katastrofy 


Fatalny dzień lotnictwa francuskiego 


PARYŻ, 1 maja. (ATE) — 
Francuskie lotnictwo wojskowe 
dotknęły wczoraj trzy katastro- 
fy. W pobliżu Montelimar spadł 
na ziemię z wysokości 200 mtr. 
samolot bombowy, który rozbił 
się w drzazgi. Dwuch lotników 
poniosło śmierć. 

Podczas lądowania samolotu 
pościgowego pod Pontoise sa- 


rs”, . ża 


jaśniej utwierdzałem się w przekó- 
naniu, iż faktycznie jestem potom- 
kiem króla Sobieskiego. Od tej po- 
ry zainteresowanie moje szło w 
kierunku dwuch krajów: Polski i 
Austrji. Zdaję sobie z pełną świa- 
domością sprawę, że jestem jedy- 
nym uprawnionym spadkobiercą 
olbrzymich posiadłości króla So- 


Słowa ojca znajdowały | bieskiego, pozostałych w obu kra- 


jach. Z historycznych dokumentów 
wynika, że po współudziale króla 
Sobieskiego przy  oswobodzeniu 
Wiednia i odparciu nawały  turec- 
kiej, otrzymał on od specjalnej de- 
putacji 40.000 dukatów w formie 
prezentu, P. Seiff jednak twierdzi, 
że król Sobieski nigdy kwoty tej 
nie podjął į że do dnia dzisiejszego 
gmina wiedeńska nieprawnie dy- 
sponuje pieniędzmi, które są wła- 
snością króla polskiego, względnie 
jego potomków. A tym właśnie 
jest p. Seiff, który zgłasza pretén- 
sję do gminy wiedeńskiej nietylko 
o wypłacenie mu 40.600 dukatów i 
to w walucie dzisiejszej, lecz do- 
maga się także sporej sumki, jaka 
procent, który ze szczególną skru 
pulatnością obliczył, 


P. Seiff twierdzi dalej, iż poczy- 
nit już w Polsce odpowiednie kro- 
ki i że sprawa jego jest na najlep- 
szej drodze, W szczególności pre- 
tensje jego do rozlicznych dóbr 
króla Sobieskiego, rozsianych w 
okolicy Lwowa, zostaną w najbliż- 
szym czasie uwzględnione, nie o- 
bejmie ich jednak w posiadanie, 
lecz przyjmie ekwiwalent pieniężny 
w formie równowartości dóbr. 


Wobec swego otoczenia, jak też 
wobec licznie odwiedzajacych go 
dzienniktczy p, Śeiil z takiem prze- 


jęciem dowodzi na podstawie ze- 
branych materjałów archiwalnych, 


iż istotnie jest potomkiem króla 


molot przewrócił się, a dwaj lot | Sobieskiego, iż jest prawnym spad 


nicy zostali ciężko ranni, . 

Trzeci wypadek wydarzył się 
w pobliżu portu Hyeres, Wod- 
nopłalowiec, kierowany przez 
oficera marynarki, spadł z wy- 
sokości 100 mtr. w morze, Ło- 
dzie rybackie wyratowałv pilo- 
la. Samalni utonał 


Koniec niedzieli angielskiej 


Przedstawienia w kinoteatrach i koncerty będą się mogły odbywać 


Oddawna parlament angielski 
nie pamięta tak namiętnej dyskusji 
jak ta, która odbyła się nad projek 
tem rządowym, zezwalającym kino 
teatrom na wyświetlanie obrazów 
w niedzielę. 


zz 

Wedle ustawy z r. 1870, muszą 
być w Anglji w niedzielę zamknię- 
te nietylko restauracje, kawiarnie 
i szynki, ale teź i teatry, biura kon 
certowe i wszystkie inne miejsca 
zabawy. Niedziela była też w An- 
glji najnudniejszym dniem. Pod- 
czas wojny uczyniono wyłom į dla 
żołnierzy przebywających na urlo- 
pie zezwalano kinoteatrom na wy- 
świetlanie obrazów pod warunkiem 
że dochód przeznaczony będzie na 
cele dobroczynne. Prawnie sytua- 
cja nie była jednak wyjaśniona i 
dlatego rząd wniósł projekt do 
parlamentu, wedle” którego hrab- 
stwom i muniecypjom przysługuje 
prawo zezwalania na przedstawie- 
nia w Kinoteatrach i na koncerty 
pod tym warunkiem, by czysty do- 
chód przeznaczony był na cele do- 


niowy* został stracony wobec | broczynne. Rząd pozostawił człon- 
odrzucenia przez rząd bawarski | kom partji rządowej wolną rękę a 


nrośbe o ułaskawienie. 


wszystkie inne partje poszły za 


przykładem partji pracy. Po dłuż- 
szej burzliwej i obfitującej w mnó- 
stwo ciekawych momentów dysku- 
sji przyjęto projekt rządowy więk- 
szością 48 głosów. 


Ciekawa była większość i nmiej- 
szość w tej sprawie. Liberali po- 


dzielili się tym razem na dwa obo- 
zy zupełnie nie wspólnego nie ma- 
jące z lewem i prawem skrzydłem 
tej partji. Sir John Simons, przy- 
wódca prawicy liberalnej, gloso- 
wał za „swobodną” niedzielą, pod- 
czas gdy sir Herbert Samuel prze- 
mawiał i głosował za Purytańską 
niedzielą. Za utrzymaniem purytań 
skiej niedzieli przemawiali też bar 


dzo namiętnie konserwata sir Tho- 
mas Inskipe, były konserwatywny 
minister sprawiedliwości, oraz pa- 
stor Gordon Lang, członek  partji 
pracy. 

Podczas gdy w parlamencie trwa 
ła dyskusja nad tą sprawą, odbyło 
się w Central Hall olbrzymie mä- 
sowe zgrómadzenie zwołane przez 
ligę dla utrzymania dotychczaso- 
wego charakteru = niedzieli angiel- 
skiej, a tysiączne tłumy modlily 
się na klęczkach, by Bóg przemó- 
-0p Əm I Mojsod vuamms OD pa 
puścił do znieważenia świętości nie 
dzieli. 


Co się dziejew Tomaszowie? 


DZIEŃ 1 MAJA, 

Dzień 1 maja minął spokojnie. 
Dość liczny pochód PPS. NSPP i 
Bundu przeszedł ulicami miasta. 
Próba sprowokowania demontracji 


NOWY KIEROWNIK WYDZIAŁU 
PODATKOWEGO MAGISTRATU. 

Do magistratu m. Tomaszowa 
został przyjęty w drodze konkursu 
kierownik wydziału podatkowego 


przez komunistów przy pomocy |dr. Kon, który obejmie swe stano- 


transparentów komunistycznych 
zakończyła się aresztowaniem 2 de- 
monstrantów, 


wisko w poniedziałek, dnia 4 ma- 


ja r. h 


kobierca majątku królewskiego, 
tyle miljonowych, a nawet miljar- 
dewych cyfr fruwa w powietrzu — 
że kaźdy choćby najbardziej u- 
przedzony, kto opuszcza Skromne 
domostwo tego człowieka, wycho- 
dzi z przeświadczeniem, że coś wW 
tem jest. Wątpić jednak należy 
czy to „coś? zamieni się na brzę- 
czącą monete i czynie podzieli losy 
tylu innych milionowych spadków; 
nigdy nie zrealizowanych. 


Pułk. Ahrenberg 


szwedzki lotnik oceaniczny, wy 

ruszył do Grenlandji na poszu- 

kiwania angielskiego badacza 

Courtaulda z ekspedycji Wat- 

kinsa, który przed kilku mie- 

siącami zginął w pustyni lodo- 
wej 
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Powieść sensacyino-kryminalna J. S. Fletchera 


(Ciąg dalszy} 
—0panuj swe nerwy -— po: 
wiedział spokojnie. — Nie 


wolno ci tracić głowy! 
Rafał wyjął chusteczkę £ o- 
tarł pot z czoła, 


— Niech mi pan wybaczy, 
ale czyniłem wszystko, aby 
mieć obie panie na oku, ale... 


— (o wiesz? Opowiadaj n 
licha! A przytem tylko fakty, 
krótko i węzłowato! 

— Wiem niewiele — odparł 
smutnym głosem służący. — 
Najpierw zwiedziły panie wie- 
le sklepów i magazynów na 
Nowym Świecie. Czekałem za- 
wsze na mlicy, aż wyjdą. Trwa- 
ło to do godziny 12-ej, poczem 
pani Karmazyn powiedziała, 
że teraz chciałaby coś zieść. 0- 
desłała samochód, polecając 
szoferowi, by powrócił o wpół 
do 2-ej. Pozatem domagała się, 
ahym i ia coś zjadł. Przypo- 
mniałem jej polecenie, które 
otrzymałem od pana, ale ona 
odpowiedziała, że w resiaurą- 
cji nie jej się stać nie może i 
że mogę spokojnie odejść. Da- 
ła mi 5 złotych na obiad, no- 
czem odprowadziłem panie (dl 
restauracji „Lili Widziałem 
jeszcze, jak zajęły miejsce przy 
stoliku., Następnie udałem się 
do lokalu w pobliżu. Nieobec- 
ność moja trwała nieco dłużej, 
niż godzinę, a gdy powróci- 
łem, nie zastałem już pań w 
restauracji. 

— To jest jeszcze żaden po- 
wód do zdenerwowania. Może 
zmieniły zamiar i przeszły do 
innego lokalu, lub też poszły 
<zynić dalsze zakupy. Powin- 
ny były coprawda zostawić ja- 
kąś wiadomość. Czy czekaliście 
na nie? | 

— Czekałem do wpół do 2-ej, 
potem zajechał szofer z autem. 
Gdy się nie pokazywały, wsze- 
dłem do lokalu. Nie mogłem 
ich znaleźć i wobec tego zapy- 
tałem portjera, czy je zauwa- 
żył Doskonale sobie wrzypomi 
uał j oświadczył mi, że przed 


| wy z | 


I-szy Dźwiękowy Kino-Teatr Łodzi 
pyBPLENDIE 
S o zm wziano m do sÓR 


Dziś i dni następnych ! 
Miłość incognito. Najnowsza para kochanków filmo- 
wych — pełni temperamentu i elegancji 


Liljana HARVEY i Henry GARAT 


w uroczej, dźwiękowej operetce filmowej wytwórni „UFA“ p.t. 


L ROZKAZU. KUĘŻNIEŻA 


Najweselsze przygody milosne zakochanej księżniczki. 
- monjalne kłopoty ministra dworu. Nadworny detektyw „Pipac” 
prześladowany przez niepowodzenia. — Wspaniała, dawno 
niewidziana, imponująca rosmachem wystawa, * 
Początek seansów o g. 12 w poł. Ceny miejse do g. 
4-ej gr. IA 1 zł. i 1.25. 


Od g. 4ej na wszystkie pozostałe seanse: 


ZA. í, 1.50, 2 i 2.50 


Aparatura dźwiękowa WESTERN ELECTRIC. 


trzema kwadransańni odeszły z 
jakimś panem. 

Stefan spojrzał na swego lo- 
kaja niespokojnym wzrokićm. 

— Portjer powiedział, że ten 
pan zajechał samochodem, a 
panie w wielkim pośpiechu o- 
puściły wraz z nim restaura- 
cję, 

«- Cay próbowaliście się do- 
wiedzieć, jak ten pan wyglą- 
dał? 

— Wyglądał podobno, jak le- 
karz, i przybył prywatnym sa- 
mochodem. 

Stefan pokiwał glową. 

'-—- Go uczyniliście potem? 

t= Wsiadłem natychmiast do 
pańskiego samochodu į poje- 
chałem do hotelu, aby panu 
wszystko zakomunikować. Nie 
było pana w domu, więc za- 
cząłem kolejno obieżdżać Te- 
stauracje, w których pau cza- 
sami jada obiady. Samochód 
stoi tutaj za rogiem wlicy. 

Stefan zastanawiał się przez 
chwilę, poczem szybko się nd- 
wrócił. 

— Chodźcie ze mna, Poje- 
dziemy natychmiast z powra- 
tem do restauracji „Lij”. 

Polecił Rafałowi zająć miej- 
see obok siebie w samochodzie. 

— Czy przypominacie sobie, 
że moja ciotka powiedziała 
dzisiaj rano, gdzie chce zjeść 
obiad? — zapytał po drodze. 

— Tak, powiedziała, że he- 
dzie jeść u „Lija*. Powiedziała 
to, gdy pan odprowadzał obie 
panie do auta. 

— To coprawda wiele wyja- 
Śnia. Obecnie trzeba będzie 
przesłuchać kelnera i portjera. 

— Mam nadzieję, że nie by- 
ło jeszcze zmiany kelnerów. Za 
zwyczaj właśnie ta zmiana nd 
bywa się o tej porze. Widzia- 
łem kelnera j zauważyłem go 
sobie. 

Portjer potwierdził wszyst: 
ko, co powiedział Rafał. Przy: 
pominał sobie jeszcze dokład- 
nie obydwie panie į pamiętał 


nawet, że Rafał odprowadził ji 
Nieznajomego opi 


do lokalu. 


4 she SEINRI AAT Ar 
P E T NIT ł 
ŻĘ X > 


Matry- 


sał, jaka pana w średnim wie- 
ku, o czarnych wiosach i w zło 
tych okularach. Pan ten zaje 
chał eleganckiem 
autem, zagadnął szofera. twier: 
dząc, że szuka dwuch pań, któ 
re tutaj jedzą obiad. Po upły- 
kilku minut cała trójka 
Szybko opuściła lokal i odjecha 
ła wspomnianym już samoche- 
dem. Stefan zapytał jeszcze, w 
jakim kierunku pomknęło auto, 


wie 


M 


—1931 


NARA 


w adaptacji M. Turskiego 


prywatnem | tuż za nim 


A | 


Stefan w zadumie opuścił lo- 
kal, odesłał samochód i wszedł 
w Nowy Świat. Rafał kroczył 
Wreszcie Stefan 
przystanął. 

— Sądzę, że już wiemy, jaki 
był przebieg wypadków — po- 
wiedzia: do swego Jlokaja. — 
Ale nie przypuszczałbym nigdy, 
że moją ciotkę można podejść i 
uprowadzić. 


Rafał niczupełnie rozumiał, 


a portier odparł, że w stronę (a co chodzi. Dlaczego miano 


Alei Ujazdowskich. 


właściwie uprowadzić tę pa- 


Kelner, kióry obsługiwał pa- | nie? Stefan spojrzał w zdumio- 


nią Karmazyn, 
wszystkie te fakty. On równieź 
widział pana w złotych okula- 
rach. który wszedł do lokaln, 
rozejrzał się, podszedł do pani 
Karmazyn i przemówił do niej. 
Na jej twarzy odmalowało się 


potwierdził |ną twarz swego służącego. 


— Tak, musimy się z tem li- 
czyć, że panna Rotwiczówna 
została uprowadzona. Pēnic- 
wąż nie mogli jej adseparować 
ad mojej ciotki, więc i ją zabra 


no. — Zasłanawiał się przez 


przerażenie i zdumienie. Zawo- | shwię. — Wrócisz teraz do da 


łała natychmiast kelnera, 
płaciła, zebrata swe paknnki i 
oddaliła się razem ze swoją to- 
warzyszką i z przybyłvm pA- 
nem. Stefan chciał wiedzieć, 


zu: 


czy kelner słyszał cośkolwiek z 
ich rozmowy. 

— Tak jesl — odpowiedzial 
zapytany. — Byla mowa o ja- 
kimś wypadku. 
nice zroramiałem. 


Nie pozatem 


PAMIĘTNY 


| 


został pokonany przez nową 
gwiazdę — komika 


i asia Buriana | 


56) | w przepysznym dźwiękoweu 


CZESKIM 


za Z ŻYCIA WOJSKOWEGO 


FAŁOŻYWY 


MARSZAŁEK 
IRE 


| WKRÓTCE W KINIE 


„SPLENDID" 


mu, Rafale. Możliwe jest, że 


coś ci się obije a uszy. Ja zlo- | 


żę wizytę hrabiemu Rozcolskie 
mu, który mieszka „Polo- 
nji“. Gdyby się w ciagu naj- 
bliższych godzin coś wydarzy- 
ło, to właśnie tam mnie znaj. 
dziesz. Potem połączysz się z 
mieszkaniem pana Bystrzyckie 


w 


go. a gdyby mnie i tam 
i bylo, to dowiesz się w restau- 


racjach, których bywam. 
Gdybyś miał jakąś wiadomość. 
musisz mi ją natychmiasł 


w 


za- 
komunikować. 
Rafał skłonił się i odszedł. 


Stefan poszedł prosto do „Po- 
lonji“, Rozdolski był w domu i 
polecił natychmiast prosić pa- 
na Karmazyna do swego poko- 
ju. Gy Stefan wszedł, ujrzał 
również Bystrzyckiego. Oby- 
dwaj panowie podnieśli się na 
jego widok. 

— Czy coś się stało? -— wy- 
krzyknął niemal Bystrzycki. 

Stefan spojrzał mu energicz- 
nie prosto w twarz. 

— (zy opowiedziałeś hrabie- 
mu, eo donosi Schmidt z Pary- 
ża? 

— Właśnie w tej chwili 
uczyniłem. 

— A więc ło jest jasne i wia 


to 


"DŹWIĘKOWY 
KINOTEATR gy 


W rolach 
głównych: 


Dymsza--Krukowski 


Muzyka 


nie | 


dome. Ale wypadki następują z 
zawrotną szybkością. Już zno- 
wu przydarzyło się coś, tym ra 
em w Warszawie, w naszem 
najbłiższem sąsiedztwie. 

Zwrócił się do Rozdolskiego 
: ohserwując go bacznie dodał: 

— uUprowadzono moją ciot- 
kę j pannę Rotwicz! Obie pa- 
nie znajdują się we władzy tej 
szajki! 

Twarz hrabiego oblała się ru 
mieńcem, Zrobił on nmimowoli 
krok w stronę drzwi, jakgdyby 
<kciat zadzwonić, gle opanował 
sic, westchnął i potrząsnął gło- 
wą. 


| . 


— To nie ma celu, panie Ro- 
sanie! Trzeba zawiudomić po- 
lieję, jeśli spruwa przyjęła już 
taki obrót. Jest to wprost nie: 
zbędne. Zadzwonię do urzędu 
| śledczego i poproszę, ahy przy- 
siano tu nalychmiast pierwszo- 
rzędńego detektywa, A može u- 
| waża pan, że lepiej byłoby, gdy 
| bym się tam udał osobiście? 

Sleiun podniósł rękę. 

— Niech pan tego nie czyni. 
Chciałbym przedtem z panem 


pomówić. Może jednak znal- 
dziemy droge, aby położyć 


kres czynom tyci ludzi bez za 
wiadamiania policji. Dzisiaj ra 
no  kazułomi pan powiedzieć 
przez Romana, abym nie zdra- 


CA 


Dziś i dni następnych ! 

Wielkie monumentalne arcydzieło dźwię- 

kowe produkcji 

noweli HENRYKA SIENKIEWICZA. 
Wolna przeróbka FERDYNANDA GOETLA 


Janko Muzykant 


Marja Malicka, Witold Conti, 


f znany z wy- 

stępów w Łodzi 

Reżyserja Ryszarda Ordyńskiego 

Grzegorza Fitelberga 

Teksty piosenek Konrada Toma 

Nadprogram: Świetny dodatek dźwiękowy p. t 
„TANIEC SZKIELETóWw' 


Początek w dnie powszednie o 4.30, ost, seans 10.15 
w soboty i niedziele o 1-ej. ost. o 10,15. 


|dzał policji. lcgo, co wiem. 0- 


becnie jest pae zdecydowany 0 
wszystkiem powiadomić poli- 
cję. Ale mogę panu powie: 
dzieć, w jiki spcsób może pai 
odrazu wejść w kontakt z tymi 
przeslępciani, nie uciekając 
się do panocy policji. 

Rozdolski patrzał z rakłopa: 
tamem nu Stefana. 

— Co pak przez ło rozumie? 

siefan podszedł biiżeij do 
stułu, przy którym stali i stuk- 
uął palcen w drzewo. 

'— Pan zna członka tej szaj- 
ki. bowiem jest to członek pań 
skiej rodziny, a mianowicie 
pańska macocha, wdowa pe 
hrabim Rozdolskim! 

(D. c. n) 


iror 


p 


polskiej, osnute na tle 


Żabczyński 


Wiadomości bieżąfe 
Dzobiste 


Łodzianin, p. Izak Bande, 
znanego kupca łódzkiego, ukoń- 
ezył VEcole Superienre de Filatu- 
re, Tissage et Bonneterie, Mulhou- 
se. z ogólnym wynikiem dobrym 
i uzyskał stopień inżyniera dyplo 
mowanego. Obecnie wstąpił ną in- 
ny falkutet: l'Ecole Superieure de 
Chimie de la Ville de Mulhouse, 


Dyr. Kalinowski 


operowany na ślepą 
kiszkę 


Przedwczoraj został operowany 
na zapalenie ślepej kiszki wice- 
dyrektor Banku Handlowego w 
Łodzi, p. Kalinowski, którego prze 
wieziono z Więzienia śledczego do 
szpitala twangielickiego w Lo- 
dzi. 

Przy łóżku chorego postawiono 
posterunek policyjny. 


. 

Koszty utrzymania 

bez zmian 

W wydziale statystycznym ma- 
gistratu odbyło się posiedzenie ko 
misji notyfikującej ceny * artyku- 
łów pierwszej potrzeby, 

Z prowizorycznych obliczeń wy 
nika, że koszty utrzymania w 
kwietniu nie uległy zmianie w po- 
równaniu z marcem i wykazują 
tylko drobną zwyżkę. co ostatecz- 
nie ustali lokalna komisja do bada 
nia zmian kosztów utrzymania. 


Przed 14 b. m. 


nie wypełniać kart 
ankietowych 


Niektórzy administratorzy 
domów już oheenie rozdają lo- 
katorom karty ankiety, prze- 
znaczone do wypełnienia w 
dniu 14 maja, 

Nieuświadomieni lokatorzy 
już obeenie wypełniają te kar- 
ty. co jest niesłuszne, gdyż do 
dnia 14 maja mogą zajść pewne 
zmiany co do osób zamieszka- 
łych w danym domu. 

Karty należy wypełnić do- 
piero w dniu 14 maja, a potem 
zwrócić administratorowi do- 
mau. (b) 


Dziś — komisje 
poborowe 


dla rocznika 1910 
i 1908 (kat. B.) 


W dniu dzisiejszym rozpoczyna- 
ją urzędowanie wszystkie komisje 
poborowe w Łodzi. 

Według planu stawiennictwa 
stawić się winni dzisiaj na komi- 
sję poborową nr. 1 (Zakątna 82) 
poborowi rocznika 1910, zamiesz- 
kali na terenie II komisarjatu po- 
licji, o nazwiskach rozpoczynają- 
cych się na litery od A do N włącz 
nie. 

Na komisję poborową nr. (ul. 
Ogrodowa 34) stawić Się winni po- 
borowi rocznika 1910, zamieszkali 
na terenie VI komisarjatu o na- 
zwiskach, rozpoczynających się na 
litery od A do Z, 


Na komisję poborową nr. 3 (AL 
Kościuszki 21) stawić się winni 
poborowi rocznika 1908 z obrębu 
II i VIII komisarjatu, którzy w 
swoim czasie otrzymali kategorję 
B. i zostali uznani, jako czasowo 
niezdolni do służby wojskowej. 


Nocne dyżury aptek 


Dziś w nocy dyżurują następują 
ce apteki: A. Potasza (Plac Ko- 
ścielny 10), A, Charemzy (Pomor- 
ska 10), E. Millera (Piotrkowska 
46), M. Epsztajna (Piotrkowska 
225), Z. Gorczyckiego (Przejazd 
59), G. Antoniewicza (Szosa Pabja 
nicka 50). 
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2.V — „GŁOS PORANNY” — 1981 


Nr. 119 


Świeto Trzecio-majowe 


łącznie z 10-leciem powstania Śląskiego 


Z okazji 10-lecia trzeciego po 
wstania śląskiego, które przy- 
wróciło Macierzy ziemie od- 
wiecznie polskie, dnia 2 maja 
r. b. odbędą się w Katowicach 
wielkie uroczystości z udziałem 
pana prezydenta Rzplitej, prof. 


ign. Mościekiego į rządu. 


Prócz niezliczonych rzesz 
społeczeństwa górnośląskiego, 
w uroczystościach dnia chwały 
bohaterskich oswohbodzicieli ol- 
brzymich połaci polskich z pod 
jarzma niewoli, bierze udział 
kilkadziesiąt tysięcy osób z ca- 
łej Polski. 


Najliczniej reprezentowane 
są organizacje P. W. i W, F. 
Zw. strzeleckiego, Federacji 
polskich zw. obrońców pojiczyz- 
ny oraz delegacje regionalne w 
strojach łowiekich i sieradz- 
kich, 

Województwo łódzkie wysła- 
ło cały szereg delegacji powia- 


towych i regjonalnych, 


Nadto sztafety kolarskie z po 
wiatów: kaliskiego, slupeekieza 
sieradzkiego i in. przynoszą 
braterskie pozdrowienia od Ind 
ności naszego województwa 
dla uczestników podniostej uro 
czystości. 


Łódź wysyła poczet chora- 
gwiany Zw. strzeleckieso, pin- 
tonu w strojach łowiekich, plu 
tonu hufcowego szkolnego i 
sztafety kolarskiej. 


Specjalna sztafeta motocykio 
wa, zorganizowana przez Łódz- 
ki klub motocyklowy, wyruszy 
ła wezoraj o godz. 24, by za- 
wieźć wręczony jej przez wo- 
jewodę łódzkiego p. Władysła- 
wa Jaszczołta adres hołdowni- 
czy dla pana prezydenta Rzpli- 
tej od Indności, władz į urzę- 
dów województwa łódzkiego. 


We wszystkich miastach w0- 
jewództwa rocznica powstania 
będzie wielce uroczyście i nod- 
niośle zamanitestowana  łącz- 
nie ze Świętem narodowem w 
niedzielę, dnia 3 maja. 


powstania 
podjętego w 
Ma- 


Adres ten, ozdobnie wykona- dziesiątej rocznicy 
ny przez por. Kochanowskiego |ludu śląskiego 
z 4 pac. wręczy dzisiaj w sobo- |imię zespolenia z wolną 
tę w imieniu Dowódcy korpu-|cierzą*. (b) 
su major dypl. Stefan Szleszew = A 
ski ze sztabu DOK. IV sztafecie Tablica pamiątkowa 
motocyklowej, która adres ten 

Jutro, w dniu święta narodo- 
wego zosłanie odsłonięta na 


wraz z adresem pana v'ojewo- 

dy zawiezie na uroczystości ślą 
gmachu magistratu pamiątko- 
wa tablica dla uczczenia roczni- 


skie do Katowic. 
cy powstania śląskiego. 


Depesza Łodzi Na tablicy umieszczono na- 
tio Katowic stępujący napis: 


+ 3 » „; „Dla upamiętnienia dziesią- 
W dniu wczorajszym komi-! tej rocznicy trzeciego powsta- 
tet obchodu uroczystości święta nią Judu Śląskiego, który w 


3 maja wystosował do komitetu ; imię zespolenia z Macierzą po- 


obchodu uroczystości dziesiątej | wstał przeciwko obcej przemo- 
rocznicy powstania ślaskiego w kz tablice tę wmurowano w 
Katowicach telegram treści na- j dniu święta narodowego 3 maja 
stępującej: 1931 roku“. 

„Łódź, miasto pracy łaczy się Odsłonięcia tablicy  pamiąt- 
sercem i myślą z bralnim  lu-| kowej dokona komitet obchodu 
dem ślaskim w chwili dziejowej | święta 3 maja. (b) 

RYTY E 


"EET" i 


Newy wynalazek dla ociemniałych 


Robert E. Naumburg z Nowego Jorku wynalazł aparat, który umo- 
żliwia ślepym czytanie zwykłego druku przez dotyk, Ślepa i głucho- 
niema powieściopisąrka Helena Keller próbowała na  międzynarodo- 
wym kongresie ślepych w Nowym Jorku z powodzeniem czytać zą- 

pomocą tego aparatu. 


Adres D. D. K. 


Dowódca O. K. nr. IV, gene- 
rał Stanisław Małachowski w 
imieniu własnem i podległego 
mu korpusu wysłał na ręce pa- 
na prezydenta Rzplitej nasiępu- 
jący adres: 

„W wielką rocznicę dziesię- 
ciolecia zwycięskiego powsta- 
nia śląskiego, kiedy lo w pa- 
trjotycznym odruchu lud gór- 
nośląski, czerpiąc ducha z prze 


bogatej skarbniey rycerskich 
tradycji i wielkiej przeszłości 
narodu polskiego — zerwał pę- 
ta niewoli — w imieniu wła- 


snem i podległego mi korpusu 
spieszę złożyć Ci, panie prezy- 
dencie, jako Najdostojniejsze- 
mu Włodarzowi starej ziemi 
Piastów korny hołd wraz z ży- 
czeniami dalszej Twej panie 
prezydencie owocnej pracy dla 
ojczyzny, której całości į niena 
ruszalności granie bronić jest 
dla żołnierza polskiego zawsze 
najwyższem prawem. 


Nastepny Program Dźwiękowego Kina 


„CAPITOL” 


SOLT MADRYT 


sad 
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SETZER 
W roli głównej: 


RAMON NOVARRO 


Jako niebezpieczny lowelas, w postaci hiszpań- 
skiego Granda, bałamuci i uwodzi najpiękniej- 
sze kobiety—czarującej krainy upojnego tanga 
Jakie za to poniesie konsekwencje? 
Opowie nam film pod powyższym tytułem! 


Zarząd okręgowego koła zw. 
inwalidów wojennych Rzplilej 
polskiej w Łodzi wzywa swych 
członków o przybycie w dniu 3 
maja o godzinie 8 rano do lo- 
kalu okr. koła, ulica Gdańska 
57, celem wziecia udziału w po- 
chodzie ku uczczeniu uroczy- 
słości 3 maja i obchodu 10-le. 
cia powsłania górnośląskiego. 


sokolstwo 


Zarząd okręgu łódzkiego so- 


kolstwa polskiego wzywa 
wszystkich druhów į druhny 


do obowiązkowego stawiennie- 
twa na zbiórkę w dniu święta 
narodowego 3 maja, o godz. 8 
m. 30 rano w gnieździe „Łódź 
HI“, przy ul. Emilii 7. 

Druhowie i druhny posiada. 
jacy mundury obowiązani przy 
być w takowych. 

Ed z: z% 


Zarząd gniazda „Łódź 1“ wzy 
wa wszystkich swych członków 
na zbiórke w niedzielę e godz. 
8-ej rano do lokalu, przy ul. 
Nawrot 23, 

Zbiórka obowiazkowa. tak 
dla mundurowych, -jak į dla 
nieposiadających mundurów, 


N.P,R.-lewica 


W dniu jutrzejszym, w związ 
ku z obchodem święta narodo- 
wego 3 maja, orgamizacje NPR. 
- lewicy zgromadzą się w swo- 
ich lokalach dzielnicowych, po 
czem zgrupują się na Wodnym 
Rynku, gdzie nastąpi szereg 
przemówień, poczem zorganizo 
wany zostanie pochód, który 
przeciągnie ulicami: Główną, 
Piotrkowską, do placu Wolno- 
ści, gdzie pochód zostanie roz- 
wiązany, zaś delegacja z wień- 
cami i sztandarami uda się z 
pod pomnika Tadeusza Kościn- 
szki do grobów poległych na 
Polesiu Konstantynowskiem. 

W pochodzie wezmą udział 
organizacje młodzieży, zrzeszo- 
ne w Zjednoczeniu polskiej 
młodzieży pracowniczej „Orle“. 


Komunikaf 


Zarząd grodzki feredacji pol- 
skich związków obrońców ojczyz- 
Ly wzywa, wszystkich b, wojsko- 
wych do wzięcia udziału w uroczy 
stościach 8 maja i obchodu 10-la- 
cia powstania górnośląskiego, 

W niedzielę. dnia 3 maja r. b. 
wszystkie organizacje b. wojsko- 
wych zbiorą się w swych lokalach 
o godz. 8, skąd o godz. 8,30 wy- 
riaszerują do płyty Nieznanego 
Zcdnierza na placu katedralnym, 
gdzie wezmą udział w defiladzie $ 
pochodzie 

Ogólna zbiórka związków przy 
płycie Nieznanego Żołnierza na- 
znaczona jest punktualnie na go- 
dzinę 9. 

Wszystkich kolegów b. wojsko- 
wych, zarząd federacji  grodzkiej 
wzywa do jaknajliczniejszego sta- 
wienia się. 


Na pierwszy seans wszystkie 
miejsca po 50 gr. 


Wspaniały sensacyjny program! Dawno niewidziany, niedościgniony mistrz ekranu” 
Bohater największych sensacji filmowych! ulubieniec publiczności 


Carlo ALDINI 


w fascynującym dramacie pełnym oszałamiających sensacji i emocji p, t. 


Dziś początek 0 9. 12-8j zaginiony Testament 


W pozostałych rolach Zygfryd Arno i Hans Junkerman. 


Nr, 118 


Zamia zt feljetonu 


Kolysanka 


Poco się zrywasz 1ankiem, kiedy jeszcze ciemno? 
Przez pochmurne ulice biegniesz da szkoły zziębnięty? 
Jeszcze możesz przedłużyć tę 


Krzątanina w pokoju i szum 


Przetapia się w szum łodzi, którą płyniesz we śnie. 
Więc wiosłuj wiosłem wiosny w nadbrzeżnych szuwarach. 
Poco zrywać się, budzić? Jeszcze bardzo wcześnie. 
pii. Za ciebie bracia starsi przenoszą na barkach 


Karabin maszynowy i oliwią 


Brezentami okryte w artyleryjskich parkach 
Po krwawym deszczu rosną armaty jak grzyby. 
Poco się trudzić, poco ślęczyć pilnie, 

Schylony ńad rajzbretem, żeby się nie zmyłć 


I tak nie zaażvse dość nisko 


Kąt spadania pocisku obliczwł już ktoś nieomylnie. 


Nie warto ci myć zębów, ani 


Poco ci szersze piersi, roślejsze ramiona? 
Aby je jedna kropla nawylot przeżarła, 
Aby pierś była głębiej kulą »rzewiercona? 
Śnij. Już od rana dadnią fabryczne motory, 


Gallony, tonny gazów kłębią 
Powiedz matce: 


Śpij. 
Przez które, gdy podrośniesz, 
I przyczółek mostowy, gdzie 
I krótki bół i brak oddechu. 


Co masz dzisiaj zadane? Nauczyć się słówek? 


Jakąś tam deklinację wpisać 
Chcesz lekeji? 
I pisz: 


DŹWIĘKOWY 


KINO-TEATR 


Dziś i dni następnych! 
Największy film świata ! 


la Zachodzie bez zmian 


E. M. Remarquca 


edlug słyn- 
nej powieści 
Wytwórni: Universal 


Ten gigantyczny epos, zaczerpnięty z prawdziwego 

życia, w całym bezmiarze realności i potęgi unie- 

śmiertelniony na filmie, żyć będzie wiecznie i jako 

film wywiera jeszcze większe wrażenie niż głośna 
powieść Remarque'a. 

Początek seansów o g. 3,30 po poł., w soboty i nie- 

dziele o godz. 12-ej w poł. 

wysokiego 
nie podwyższone. 

Passe-partouts i wszelkie bilety ulgowe, premiowe i bezpłatne 


Ceny miejse, mimo 


nieważne aż do odwołania, 


kasie kinoteatru codziennie od 12—2. 


Uprassa się o przybywanie 
unikni 


Na łódzkich ekranach 


Kino-Teatr Spółdzielni 


Film p.t. „W cieniu piramid” 
pg. powieści Piotra Frondaie p. t. 
„L'eau du Nill” świetnie nadał się 
do sfilmowania. Naprawdę «udow- 
ny film, zachwyca niezwykłem bo- 
gactwem krajobrazu, wzruszającą 


RACJONALIZACJA REKLAMY 


Dziś, w sobotę o godzinie 8 min. 


30 wieczorem w sali ligi mocar- 
stwowego rozwoju Polski (Al. 


Kościuszki 17) wygłosi staraniem 
instytutu szerzenia praktycznej 
wiedzy przemysłowej, oddział w 
Łodzi odczyt na temat „Racjona- 
lizacja reklamy i jej spoleczne od 
działywanie p. Wiktor Rundba- 
kin. 


Prelegent omówi w nim psycho- 
logiczne tło reklamy, ujmie rekla- 
mę jako czynnik progresji wytwór 
czości poddaną racjonalizacji, któ- 
rej wyrazem kampanja reklamo- 
wa, podkreśli wpływ reklamy na 
życie społeczne. 


e chwilę tajemną. 
Spać i snuć dalej,sen tak błogo rozpoczęty, 


nie pójdę dziś, bo jestem chsry. 
Dajcie mi spać, gdy jeszcze nie jestem w koszarach. 
Bracia twoi za ciebie wybudują mosty, 


Zatemperuj ołówek 
„łperyt, iperytem, śmierć od iperytu*, 


ęcia natłoku. 


samowara 


tryby. 


się schylić. 


płukać gardła, 


w rezerwuarach. 


będziesz bizgł w pośpiechu, 
poczujesz ostry 


do zeszytu? 


Antoni Słonimski, 


Pietures Corporation. 


nakładu kosztów 
Przedsprzedaż biletów w 


na wcześniejsze seanse dla 
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— „W cieniu piramid“ 


treścią i subtelną 
Jak w przedziwnym śnie ogląda- 
my zabytki i szczątki świetności 
dawnego Egiptu, skąpane słońcem 
lub drżącą poświatą księżyca 
srebrne fale Nilu, ogrody fara- 
onów.. A jednocześnie przeżywa- 
my upojenie i świetlaną miłość 
dwóch czystych serc. Lee Parry, 
Jean Murrat. reżyser M. Vandal i 
nadewszystko mistrzowski opera- 
tor dali zaiste-wspaniałą niezapo- 
mnianą całość. 


grą artystów. 


Doskonała muzyka L. KANTORA 


1. 


Awantura przy ulicy Sfatt- 


V. — „GŁOS PORANNY- — 1931 


Od czeków bez pokrycia do krwawego pobicia 


Mojżesz Passerman 
48) od dłuższego czasu dostar- 
ezał węgiel jednej z większych 
apretur į farbiarni łódzkich K. 
Krauzego, mieszczącej się przy 
ul. Staro-Wólezańskiej 12. 

W miesiącu lutym tego roku 
poraz ostatni zwiózł węgiel z 
Sosnowca dla wymienionej fir- 
my. Jako pokrycie otrzymał od 
właściciela fabryki  Krystjana 
Krauzego czeki na Bank Spół- 
dzielezy (Cegielniana 38) na łą- 
czną sumę 2 tysięcy zł. 

Pierwszy z tych czeków na 
sumę 200 złotych płatny był 24 


Dr. J. Nadel 


akuszerja 
i chorob. koblece 
Godz. przyjęć od 3—5 po poł. 
i od 7—8 w. 
Pomorska 7, tel, 127-84. 


00©003800600- 200009-60990 


Pożar suszarni 


Wezoraj w godzinach wieczoro- 
wych zaalarmowano centralę stra- 
ży wiadomością o pożarze, który 
wybuchł przy ul. Południowej 26, 
w suszarni przędzy p. L. _ „Szurek 
i Syn”, 

Posesja, w której wybuchł po- 
żar, należy do p. Kolera, 

Pożar wybuchł na I. piętrze z 
niewiadomych przyczyn. 

Na miejsce pożarn przybyły Ii II 
oddziały straży ogniowej, które 
po godzinnej akcji ratowniczej o- 
cień stłumiły, 

Straty nieznaczne. 


(p) 


Drużyna rafownicza 


P.C.K. w Aleksandrowie 


Dzięki usilnym staraniom zarzą- 
du, oddział polskiego Czerwonego 
Krzyża w Aleksandrowie zorgani- 
zował drużynę ratowniczą, wyszko 
lił i zaopatrzył ją we wszystkie 
potrzebne przybory. 

W niedzielę, podczas zawodów 
w Aleksandrowie drużyną ratowni 
cza pod komendą p. Edmunda Blo 
cha wystąpiła po raz pierwszy, nio 
sąc pomoc w trzech wypadkach. 


L ORAZYINEGO KUMM 
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pudełko 
Skład win i delikatesów 


M. BERMAN 


PIOTRKOWSKA 53. 


HERBATKA TOWARZYSKA 
U HANDLOWCÓW, 
Oddział życia towarzyskiego 
przy związku handlowców polskich 
urządza dziś herbatkę towarzyską 
z tańcami dla członków. ich. ro- 
dzin oraz wprowadzonych gości. 


(Zielona | kwietnia. Jednakże, kiedy Pas- 


serman zwrócił się do hanku, 


celem podjęcia należności, 0- 
świadczono mu, że czek jest 
bez pokrycia, wobec czego 


bank nie może go honorować. 

Wobee tego Passerman spo- 
rządził notarjalny protest cze- 
ku. 

Niezależnie od tego udał się 
on, po wielokrotnych, a bezsku 
tecznych monitach, razem ze 
swą siostrą Manią, do fabryki 
Krauzego, wzywając ga do wy- 
kupienia zaprotestowanego cze 
ku. W trakcie rozmowy z Krat 
zem i jego urzędnikiem Rad- 
kem doszło do sprzeczki, w 
czasie której Kranze rzucił pod 
adresem Mani Passerman sze- 
reg obelg. 

Mimo to jednak oświadczył, 
że czeku nie zapłaci. 

„Nie ma pan dowodów, 

mi pan dostarczył wegiel“ 

oświadczył do Passermana. 


że 


Nagroda 


W dniu wezorajszym ezłonko 
wie magistratu otrzymali do 
zapoznania się z epracowanym 
przez przewodniczącego wydzia 
łu oświaty i kułtury p. ławnika 
Smolika projektem statutu „Na 
grody m. Łodzi dla polskiej 
nauki i sztuki“. 


Nagroda ustalona została na 
zł. 10.000 każdego roku i przy- 
znawana będzie naprzemi%i 
polskim uczonym. literatom i 
artystom - malarzom lub' rzeź- 
biarzom. 


Poraz pierwszy nagroda przy 
znana zostanie w roku 1932 
przedstawiciełowi sztuki pla- 
stycznej malarstwa lub rzeźby; 


W dniu onegdajszym osta- 
tecznie usunięto z pod Rogowa 
szczątki rozbitych podezas 0- 
statniej katastrofy wagonów. 
Komisja, badając szyny kole jo- 
we stwierdziła, że śruby pod- 
trzymujące łupki żelazne, |ączą 
ce szyny, były poodkręcane, 
zaś ze strony zewnętrznej hip- 
ki były zupełnie usunięte. 


Mimo poszukiwań nie zdoła- 
no odnaleźć łupki, co dowodzi, 
że katastrofa została spowodo- 
wana przez jakiegoś zbrodnia- 
rza, który rozłączył szyny i spo 
wodował przez te wykolejenie. 
W toku dalszych badań ke- 
misja stwierdziła, że śruby pod 
trzymujące szyny przy podkła- 
dach, zostały z podkładów wy- 
kręcone. 

Badania techniczne, w kic- 
runku stwierdzenia, czy Śruby 
podtrzymujące łupki j śruby z 
podkładów zostały wyrwane w 


do potwierdzenia pierwotnych 
przypuszczeń, albowiem nie 
zdołano odnaleźć śrub, które 
winny się znajdować w pobli- 
Żu. 

Wobec 


takiego rezultatu 


czasie katastrofy, doprowadziły | 


mzk 
p | F e © 
Wówezas Passerman wyjął 


z kieszeni pokwitowanie z od- 
bioru węgla, podpisane przez 
administrację fabryczną. 

W tym momencie Krauze i 
jego urzędnik rzucili się na 
Passermana, usiłując wyrwać 
mu z rąk pokwitowanie, Gdy 
powalili na podłoge swego wle- 
rzytiela i poczęli go bić, siostra 
Passermana poczęła wzywać ra 
tunku. W tym momencie Krau- 
ze i Radke rzucili się w zdener- 
wowaniu na hczbronną kokie- 
tę, którą dotkliwie pobili. 


Pokrwawionaą: i pobitą sin- 
strę Passerman odwiózł nit- 
zwłocznie de lekarza, który 


stwierdziwszy spuchniccie oka 
i wylew podskórny krwi, udzie 
lił jej pierwszej pomocy. 
Poszkodowany wniósł skargę 
do prokuratora o pociągnięcie 
do odpowiedzialności karnej 
Krauzego za wystawienie cze- 
ków bez pokrycia i pobicie. (d) 


LEGEN z 


mi. KOGZI 


ANGE 


dla polskiej nauki i sztuki 


w roku 1933 otrzyma nagrode 
przedstawiciel Hieratury piek- 
nej, w roko 1934 przedsiawi- 
eiel nauki. 

Nazwisko |aurcafa oglaszunt 
bedzie każdego roku w dniu 
święta narodowego 3 maja, ua- 
tomiast wręczenie dyplomu i 
nagrody nastąpi w ciągu mie- 
siąca maja na specjalnem po- 
siedzeniu rady miejskiej. 


Projekt powyższy rozpatrzo- 
ny zostanie na najbliższem po- 
siedzeniu masistrału w dniu 6 
maja, poezem przesłany zosta- 
nie do Zatwierdżćńnia radzie 
parva u 1105 


Katastrofa pod Rogówem 


dziełem zbrodniczej ręki 


śledztwa, komisja „shorzadzila 
raport, w którym wskazuje, że 
katastrofa na kilometrze 21 
pomiędzy stacjamt Rogów — 
Płyćwia, spowodowana została 
przez jakiegoś zbrodniarza, kió 
ry powykręcał śruby łupek, ła- 
czące poszczególne szyny i Śwu- 
| BY: któremi szyny przymocowa 
ne byly do podkładów, przez 
to nastapilo rezszerzenie toru l 
wykołejenie pociągu. 

Na skutek takiego stwierdze 
nia przyczyn katastrofy, obec- 
nie władze Śledcze wdrożyły e- 
nergiczne dochodzenie, celem 
ujawnienia sprawców zbrodni- 
czego zamachu na pociag, (a) 


Dr. med. 


REILNER 


powrócił 


Specjalista chorób skórnych 
i wenerycznych 
POŁUDNIOWA 28 
tel. 201-93 
Od 8—11 rano i 5—9 w, 
W niedziele od 9—1 
Dla niezamożnych ceny lecznic. 
|= ERROR i m CD m m EBOR z w 


Największe areydzieło „króla reżyserów. ERNESTA LUBICZA 


ANNA BOLEYN 


W rolach głównych 2 asy ekranu 


pat isa cza PALANI PORTE | EMIL SANNI 


Początek seansów codziennie o godz. 4 po poł, w soboty i niedziele o godz. 12-ej w poł 
Na pierwsze seanse wszystkie miejsca po 50 gr, 


Monumentalny dramat na tle arcypi 
kantnych miłostek króla angielskiege 
i jego małżonki 


2V=- 
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Pepege pod nadzorem 


3.000 robkcimików siraciło pracę 


W dniu wczorajszym łódzcy 
wierzyciele firmy „Pepege* o- 
trzymali z Grudziądza wiado- 
mość, jż dyrekcja fabryki zwró 
ciła się do wydziału handlowe- 
go sądu okręgowego o udziele- 
nie nadzoru. 

Krok ten spowodowany zo- 
stał stanowiskiem zagranicz 
nych wierzycieli, którzy po pod 
pisaniu przed paru tygodniami 
umowy wspólnej z wierzycie- 
lami krajowymi oraz z dyrek- 
cja fabryki, nie poparli w dô- 


słatecznej mierzę finansowo te- 
go przedsiębiorstwa. Dotyczy 
to zwłaszcza stanowiska firmy 
Hutchinson, jednej z głównych 
wierzycielek zagranicznych fir- 
my Pepege. 

Jednocześnie z dniem wezo- 
rajszym wypowiedziana zosta- 
la praca wszystkim robotnikom 
zatrudniony w fabryce Pe- 
pege w liczbie przeszło 3.000. 


W dniu wczorajszym odbyło 
się zebranie wierzycieli tej fir- 


my w Łodzi, gdyż jak wiadomu 
fabryki łódzkie zaangażowane 
są na olbrzymie sumy z tytułu 
|dostaw surowców i tkanin dla 
Pepege. Postanowiono podjąć 
wspólną akcję w kierunku 
współdziałania przy ewentual- 
nej sanacji tego wielkiego 
przedsiębiorstwa. Decydujące 
zebranie wierzycieli łódzkich 
Pepege odbędzie się w pierw- 
szych dniach przyszłego tygo- 
dnia, 


Kío wyśrał dolary 


Wczorajsze ciąśmiemie pożyczki premjowej 


W dniu wczorajszym odbyło | 1229825 762406 


się drugie losowanie premji 4: 
procentowej premjowej pożycz 
ki dolarowej serji Ill-ej. 

12.000 dol. wygrał 632935 

Po 3.000 dolarów wygrały: 
060917 1170595 898057 490962 
41132 1344630 374751 

Po 500 dołarów 
988294 565510. 14182 1017075 


339604 477378 1321863 782449 | 720195 
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TEATR, MUZYKA I SZTUKA 


Z estrady koncertowej 


wygrały: | 


Po 100 dolarów wygrały: 
208392 1319912 1138168 1231666 
592400 1185374 646326 599681 


1456511 1073272 765920 757186 
1282896 218335 1324110 523904 
266144 250118 180827 75368 
1063915 659594 43267 1219487 


949858 677657 1053810 1125654 |1156426 541773 711151 981642 


998352 389190 681001 
1373416 10040 552378 


540500 1494079 256595 719974 [412441 


365721 |534686 1486790 923511 
271620 | 134779 946653 887530 1066999 


394008 
342468 866635 837905 


293528 12295459 877315 671214 |1237372 195237 844010 396896 


307832 88193 505674 
1527082 13174669 


1409706 


IX-ta Beeíhkhovena 


pod dyrekcją Oskara Frieda 


Chór tow. „Hazomir“ 


— Soliści: St. Korwin- 


Szymanowska, Helena Fotygo - Żebrowska, 


Jul. 


Znamienny - jest końcowy ustęp 
testamentu twórcy 9-ej symłonji: 
„Jakiż to ból i rozpacz, gdy 
ktoś, obok mnie stojący. Słyszy 
zdaleka płynące z poła głosy fu- 
jarki, a ja nie słyszę nic! Nie wiele 
brakowało bym z życiem swem za 
kończył, ale ona — Sztuka — 
powstrzymała mnie od tego kro- 
ku. Czułem, że nie mogę porzucić 
świata, dopóki nie wyśpiewam 
wszystkiego, co gra w 'mej du- 
szy..* Tak namiętnym krzykiem 
wyładował się rozpaczny szał bó- 
lu. Ale tu nastąpił przełom: zwy- 
ciężyła wola do życia i uśmiechem 
promiennej aureoli ozłociła twór- 
czość Beethovena. Z tego nastroju 
wyrosła dziewiąta symfo- 
nja — ostatnie słowo natchnione- 
go wieszcza, synteza jego twór- 
zzości. 

Wystawiona była po raz pierw- 
szy w wiedeńskim teatrze pod dy- 
rekcją Umlaufa, Kiedy ucichły o- 
statnie dźwięki, widownia 'zatrzę- 
sła się od oklasków, skicrowanych 
pod adresem Beethovena, stojące- 
go obok dłyrektorskiego pulpitu, 
tyłem do publiczności. Naskutek 
uwagi dyrygenta mistrz zwrócił 
się w stronę publiczności i dzięko- 
wał za objawy uznania. 


Tę kronikę historyczną wSpomi- 


Kerger i Lewitin 


na się chętnie, Ma ona swój nie- 
słabnący urok, bo monumentalne 
to dzieło nie przestało być do 
dzisiejszego dnia ozdobą więk- 
szych „ftestiyałów” muzycznych. 


Wykonanie symfonji nie bylo 
na wysokości tych wspomnień, ja- 
kie zachowaliśmy z wielu wyko- 
nań hbeethoveńowskiego arcydzieła 
pod różnemi dyrekcjami, a: zwłasz- 
cza w 1921 r. pod dyrekcją tegoż 
Oskara Frieda, kiedy łódzka orkie- 
stra osiągnęła rekord pod wzglę- 
dem wyniku artystycznego. Czy 
naskutek rzadko dawanych w tym 
sezonie koncertów, czy też prze- 
męczenie i psychika muzyków, 
którzy stracili swą egzystencję 
przez filmy dźwiękowe były przy- 
czyną, że Beethoven nie przemó- 
wił tym razem przekonywująco 
przez jakiś dziwny niepokój, ner- 
wowe traktowanie i nieopanowa- 
nie linji pod względem nastroju. 
Jedynie część druga zasługuje na 
wyróżnienie, 

Powyższe zarzuty dotyczą rów- 
nież i części chóralnej, która 
wbrew ustalonej tradycji nie impe 
nowała pełnią brzmienia, zwłasz- 
cza w głosach żeńskich. Kwartet 
solowy pozostawiał wiele do życze 
nia. 

F. Halpern. 


Z POWSZECHNEGO UNIWERSY- 
TETU. 


Dziś, w Sobotę, o godz. 6,30 w. 
odbędzie się kolejny wykład po- 
wszechnego uniwersytetu młodzie- 
5 żydowskiej przy O. M. 5. „Awo- 

a” (ul. Piłsudskiego Nr. 70). 


P. M. Nengoldberg wygłosi re- 
ferat n. t. „Droga realizacji idei”. 
Jutro, w niedzielę, o godz. 6.30 
wiecz. p. prof. inż. Zieliński, wy- 
bitny znawca palestyńskich stosun 


ków gospodarczych, wygłosi wy- 
kład n. t. „Rozwój przemysłu w 
Palestynie". 


WYSTAWA PRAC MITLERA 
I CHAJMOWICZA, 


Dnia 10 maja odbędzie się w 
Łodzi otwarcie wystawy prac ło- 
dzianina art. malarza J.  Mitlera, 


przebywającego od 
Paryżu, oraz artysty rzeźbiarza H. 
Chajmowicza. 


Wystawa ta obfitować będzie w 
cały szereg pejzaży, kompozycji 
studjów, aktów i martwych natur. 
H, Chajmowicz, który niejedno- 
krotnie już wystawiał w Kraju i 
i zagranicą swoje prace, występu- 
je obecnie z nową serją rzeżb, 


| 
| 
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Teatr miejski 
Dziś, 400 „Rewizor“ 
„ 8.30 „Biała gwardja* 
Jutro, 400 „Krakowiacy 
i Górale” 
5.30 „Krakowiacy 
i Górale” 


r 


Dziś o godz. 4 pop. 
M. Gogóla w rewelacyjnej 
pretacji słynnego 
teatru artystycznego, 

Dziś wieczorem po raz 


„Rewizor” 
inter- 
moskiewskiego 


ostatni 
sztuka Bułhakowa gwar- 
dja”. 

W niedzielę o godz. 12 w poł. 
„Wesele lalki” dla dzieci, 

W niedzielę wieczorem uroczy- 
ste przedstawienie dla uczczenia 
konstytucji 3 maja oraz  10-lecia 
powstania górnośląskiego. 

W poniedziałek po raz ostatni 
„Ludzie w hotelu”, 

Świetny artysta teatru Narodo- 
wego Wojciech Brydziński wystą- 
pi we środę w sztuce Andrejewa 
„Ten, którego biją po twarzy”. 


TEATR KAMERALNY 
Dziś dwukrotnie: o godz. 5 po 
poł. (po cenach zniżonych) i 9 w. 
oraz w poniedziałek bawić będzie 
publiczność ulubieniec Łodzi Mi- 
chał Znicz w wybornej komedji 


„Biała 


Franka „Interes z Ameryką”. 
Teatr Stanisławskiego wystąpi 
w niedzielę o godz. 5 popoł. z 


sztuką Dickensa „Świerszcz za ko 
minem”, 

O godz. 9 wiecz. 
wieczór humoru, złożony z kilku 
utworów Czechowa, ze słynnym 
P. Pawłowem w kilku odmiennych 
kreacjach. 

TEATR POPULARNY 

Dziś wiecz. i poniedzałek ostat- 
nie powtórzenia sztuki .,Dziewczę 
z fabryki”. 

Jutro wieczorem uroczyste 
przedstawienie dla uczczenia kon 


pożegnalny 


dwuch lat w|stytncji 3 maja i 10-lecia powsta- 


nia górnośląskiego. 


TEATR W SALI GEYERA. 

Dziś dwa przedstawienia rewji: 
o godz. 7.15 i 9.15 wiecz p. t. 
„Na Zachodzie też brak gotówki”. 

Jutro przedstawienia o godz. 
4.15 popoł., 7,15 i 9.15 wiecz. 

Wejście na widownię o każdej 
porze. 


KĄCIK RADJOWY + 
"Rocznica powstania śląskiego 


"na falach „Polskiego Radja“ 


Dziś, w sobotę, dnia 2 maja przy 
pada dziesiąta rocznica powstania 
polskiego ` na Górnym „ Śląsku. 
Dzień dzisiejszy w Katowicach 
obchodzony będzie -nader - uroczy- 
ście przy udziale setek tysięcy ślą- 
zaków, którzy ściągną w tym celu 
do stolicy województwa. 

Słuchacze „Polskiego Radja” bę 
dą mieli okazję słyszeć w swych 
aparatach przynajmniej część 0b- 
chodów. 

Rano około godz. 10,00 nadane 
będzie nabożeństwo z katedry ślą 
skiej, po południu zaś od godz. 
18,00 — 18,30 nastąpi. transmisja 
podniostej. akaderji oraz. defilada 


„uroczystościami, 


oddziałów wojskowych i popatan- 
czych. 

O, północy odbędzie się bardzo 
atrakcyjna transmisja, związana 2 
Będzie to repor- 
dż z powstańczego obozu Tozbi- 
tego na. błoniach podmiejskich pod 
Katowicami. 

„Należy zaznaczyć, iż w dni 
wczorajszym, poprzedzającym rocz 
nicę, o godz. , 19, 50 usłyszeli radjo- 
słychacze ciekawy odczyt o po- 
wstaniu, który wygłosił płk. Ro- 
stworowski, były szef sztabu 
wojsk powstańczych, popularny i 


znany wówczas pod pseudonimem 


Lubieniec. . 


Konceri <hopinowski 


Krótki przegląd dzieł mistrza . 


Dziś, w sobotę, o godz. 22,15 — 
22,35 usłyszą radjosłuchacze krót- 
ki koncert utworów, Chopina, trans 
mitowany przez rozgłośnię łódzką 
z Warszawy. Wykonane zostaną: 
Ballada F-moll, Preludjum A-dur 
i Polonez Fis-imoll, przez słynną 
pianistkę Zofję Rabcev zowa. ' 

Czwarta, ostatnia Ballada Chopi 
na, F-moll, powstała w: roku 1942, 
Był to dla Chopina rok {pracy i 
chwały. Otoczony opieką p. 
George Sand, Chopin cieszy się 
względnie dobrem 
kwietniu umiera przyjaciel Chopi- 
na, dan Matuszyński, 2 którym 
Chopin mieszkał wspólnie. Śmierć 
przyjaciela, dawnego / towarzysza, 
jeszcze z czasów — warszawskich, 
wywarła na Chopinie przygnębia- 
jące wrażenie, To też niezwłocznie 
po pogrzebię p. George Sand po- 
stanowiła wywieźć zrozpaczonego 
kompozytora na wieś — do swoje- 
go dworku w Nohant. Pod wpły- 
wem zmiany otoczenia Chopin 


zdrowiem. W: 


a PIEL ERN IA Ta BZ. Eda 


szybko przychodzi do równowagi 
i pracuje giównie:nad Balladą F- 
moli. Może jest to najpiękniejsza z 
czterech ballad Chopina. s 


Preludiunt Adur, które Noskow 
ski nazwał „zabłąkanym promie- 
niem słońca — jest najbardziej 
znaną kompozycja Chopina, peret- 
ką w zbiorze 24 preludjów, serji 
która powstała. w*latach 1831 — 
1838, R 

Nieco wczęśniej, niż Ballada F- 
moll, bo w roku 1841, również. na 
letńisku w Nohant, powstał. Polo- 
nez Fis-moil. Dziełę; to poświęcił 
Chopin siostrze Dellińy Potockiej. - 
księżnej Beauveau. r 

Sam mówił o tym utworze, że 
jest to „rodzaj połotieza,. ale to 
więcej fantazja”. W tym samym 
roku dzielo wyszło w: druku: 

Polonez Fis-moll jest wajtragicz 
niejszy. z polonezów .Chapiya. W 
nim „grzmi jakby echo oeddlonef 
bitwy i strzałów armatnich”. 


r 


Co usłyszymy. dziś przez radio? 


11.58 Sygnał czasn i hejnał. 

12.05 Muzyka z płyt niy 
wych. 

15.30 Odczyt p. t. 
leniowe w Polsce i 
przed wojną światową” 
dr. Wacław Lipiński, 

15,80 Odczyt dla maturzystów 
p. t. „Trzy konstytucje” — wygł. 
pułk. H. Eile. 

1615 Kącik dla młodych talen- 
tów muzycznych. P. Elżbieta Dan- 
kiewiczówna (sopran). Na fortepia 
nie towarzyszy prof. L. Urstein. 

16,40 Skrzynka pocztowa tech- 
niczna. Koresp. bież. omówi i u- 
dzieli porad technicznych kierow- 
nik wydz. prasy i propagandy P. 
R. p. Wacław Frenkiel, 

16.55 Transmisja z sali rady 
miejskiej w Łodzi. Wygłoszony zo- 
stanie odczyt łódzkiego obywatel- 
skiego obywatelskiego komitetu 
obchodu święta narodowego 3 ma- 
ja, poświęcony dziesiątej rocznicy 
trzeciego powstania śląskiego. 

17,00 Nabożeństwo z Ostrej Bra 
my w Wilnie. 

18,00 Program dla dzieci i mło- 
dzieży. 1) Słuchowisko p. toa Wy- 
soko na dzwonnicy” pióra K. 
Konarskiego: 2) Koneert..dla. mlo- 
dzieży: . 

19,00 Rozmaitości. 


organizacje 
— wygl. 


19.20 Komunikat izby przem. 
handlowej w Łodzi. 

19.40 Dziennik radjowy. 

2/1,00 Operetka p. t- „Najpięk- 


niejsza z kobiet” — W. Bromme. 

22,00 „Na widnokręgu”. 

22115 Koncert chopinowski z 
Warszawy. Utwory Chopina w wy 
konaniu Zofji Rabcewiczówej. 1) 
Ballada f-moll. 2) Preludjum A-dur 
3) Polonez fis-moll. 

22.35 Komunikaty: PAT., mete- 
orologiczny, policyjny, sportowy. 

23,00 Koncert życzeń z plyt g gra 
mofonowych. 


B oa KOKA HR BZ Taaa A 


„Praca wy zwó moll Mozarta, 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 
Bukareszt (394) ` 
20,20 Koncert fortepianowy C 


21,15 Koncert * na 4 fortepiany 
A-moll J. 5. Bacha. 

Bero — Miinster (459) d 

20.30 Opera Komiczna Donizete 
tego „Dom Pasquale”. 

Budapeszt (550) 

20,30 Koncert (Symfonja D-dut 
Mozarta, Pieśni węgierskie, 8 rosyj 
skich pieśni ludowych Ljadowa, 
Koncert skrzypecwy” E-moll Men- 
delssohna, Uwertura do opery 
„Śpiewacy norymbetscy” Wagne- 
ta). 


000000900000000000000000 
Dr. med. 


6. Niewiażski 
powrócił 


Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych i moczopłelowych 
leczenie światłem, badanie krwi 
i wydzielin 
Andrzeja 5.telef. 159-40 
Przyjmuje od 8—11 i 5—9 w. 


w niedziele i święta od 9—1 
* "Oddzielna hoczekalnia dla pań. 


ye aty DLA DZIECI 1 MŁO- 
„DZIEŻY i 

Rozyłośia iódzka P. R. transmł 
tuje dziś, w sobotę z Warszawy 
audycję dla dzieci i młodzieży, 
podczas której nadane zostanie it- 
teresujące „słuchowisko pióra p» 
Kazimierza Konarskiego, p.t. „Wy 
soko na dzwonnicy”. 

Autor — w przededniu 3 maja 
rozwinie piękna, pełną sentymentu 
i wiosennego «śmiechu, fantazję, 
osńutą na wspomnieniach- uiezapo 
mniarego, majowego dnia, tego je 
dynego / Świetlanego momentu’ w 
dobie upadku Polski  przedrozbia- 
rowej —— dnia „wiekopomnej kon- 


.[stytucji trzeciomajowej, 


Nr. 119 


DAWIĘNOWY KINOTEATR | 


PRZEJAZD 2. 


podziękowanie. 


19 marca 1981 r. 


Zawiadomienie. 


Po powrocie z Paryża uprzejmie 
proszę Sz. Panie o łaskawe połatygowanie 
się w niedzielę, dn. 3 maja r. b. 
w godz. od 10-ej rano do 6-ej wieczorem, 


celem obejrzenia najnowszych mo- 
deli paryskich najlepszych magazynów. 


Z poważaniem 


Mira Buzun 


uł. Zachodnia 23, m. 10, tel. 202-13. 


i a 


| Najlepsze lody | 


po 50 sr. 
poleca tukiemia Z. GOMGLIKSKI 


PRZEJAZD 1, TEL. 188-72 i 304-87 


PREMIA: Do każdych wykupi onych czterech 
porcji lodów dodaje się piątą porcję 
bezpłatnie. 


Do każdej porcji lodów dodaje się wafle czekola- 
dowe i wodę sodową darmo. 


Rozw CENA I R AA O ZE 


4 
— Plac 13 moreowy -= 
Z BUDYNKIEM MUROWANYM 
PARTEROWYM 
wielkości 90 X 20 metr. oraz budynkiem murow. | 
mieszk. przy ul. Pomorskiaj 149-151 (obecnie za- 
jęty na garaże wojskowe) 
PPE m O A Z NZOZK NE WA WC WOW" WD M 
Gabinety Kozmatyki Lekarskie] 
D-r. MARJI ŁEWINSONOWEJ 
Śródmiejska 27 (dawniej Cegielniana 6) 
front I p., telefon 143-63, 


A 


do wynajęcia 
od 1 lipca r. b. 
Informacje vinas Admin. domów ZIELONA 
35. m. 6, tel. 158 4041-2 


Dr. med. 


HELLER 


Specjalista chorób skór- 
nych i wenerycznych 
UL NAWROT 2 
TELEFON 178-809 
Bbryjmuje do 10 r, £ od 4—8 wibiz 
w niedzielę od 11—2 po poładnia 
Dia pań spec. od, godz. 4—5 pp. 
dla niezamożnych 
GENY LEGANIC. 


starszych klas Żyd, Gimnazjum 
przyjmie lekcje lub korepetycje. 
Ceny przystępne. Oferty pod „Ko 
repetycja” kierować do administra 
eji „Głosu Porannego” 


dzinie, 
ście“. 


Podziekowanie. 


Ze względu na szybkie wypłacenie mi przez T-wo Ubezpie- 
ezeń „Europa“ Sp. Ake. w Warszawie kwoty 


Dol. Amer. 2.000.— (dwa tysiące) 
tytułem kapitału pośmiertnego z polisy Nr. 6548, podług której 
ubezpieczona była żona moja b. p. Chana Dereczyńska, na tej 
drodze wyrażam Zarządowi Towarzystwa „Europa w Warszawie 
i Dyrekcji Oddziału w Łodzi (6-go Sierpnia 4) najserdeczniejsze 


B. J. Dereczyński, Łódź, Pomorska 67. 


2.V — „saŁÓS PORANNY” 


— 1931. 


Ostatnie 2 dni! 


(„Jakich mężczyzn lubią kobiety“) 


11 


GEORGE O'BRIEN li stuprocentowej sensacji sportowej p. LL 


ROMANS KADETA 


Uwaga: Największy mecz świata .pomiędzy amerykańską armją lądową a marynarką wojenną. 


Nad prośram: Dodatek dźwiękowy. 


= Salon Mód „Lucyna 


przeniesiony został z ul. Piotrkowskiej 61 


na Piofrkowską 47, IE p. iont 


i poleca nadal Sz. Klijenteli najnowsze 
modele kapeluszy damskich. 


CENY KONKURENCYJNE 
n u ee ZY: 25 IE ZOB OW n ne naei] 


Sędzia Komisarz nadzorowanej firmy Wy- 
kończalnia i farbiarnia „Leszno“ spółka z ogra- 
niczoną odpowiedzialnością w Łodzi, ul. Leszno 
Nr. 39 podaje do wiadomości, że zgodnie z 50 
Rozp. Prez. Rzplitej z dnia 23 grudnia 1927 r. 
(Dz. Ust. Nr. 38-28), termin ogólnego zgromadze- 
nia wierzycieli powyższej firmy wyznaczony zo- 
stał na dzień 12 maja 1931 r. o godz. 12 rano 
w Sądzie Okręgowym w Łodzi, Plae Dąbrow* 
skiego Nr. 5, pokój 15. 

Udział w Ogólnem Zgromadzeniu mogą 
wziąć wszyscy wierzyciele wpisani na listę 
przez nadzorców sądowych. 

Porządek dzienny obejmuje: 1) sprawozda- 
nie nadzorców sądowych, 2) odczytanie propo- 
zycji układowych i dyskusja. 3) głosowanie nad 
propozycjami układowemi. 

Wierzyciele, którzyby nie mogli przybyć 
na ogólne zgromadzenie, mogą, przesłać swe gło- 
sy na piśmie, jednakże podpis na takiem pi- 
śmie winien być poświadczony urzędowo. 

Propozycje układowe brzmią: zmniejszenie 
długu równomiernie dlą wszystkich wierzycieli 
o 30 proce. z rozłożeniem spłaty na raty, na ter- 
min łączny nie dłuższy, jak lat dwa. 

Układ powyższy n'e będzie dotyczył zobo- 
wiazań, wyszezególnionych w art. 19 i 34 Rozp. 
Prez. Rzeczyp. z dnia 24 grudnia 1927 r. (Dz. 
U. R. P. Nr. 8-28). 

Sędzia Komisarz 


(—) Jakób Petters 
Za zgodność 
Nadzorca Sądowy 


(—) Daniel Landau 
(—) Jakób Herman 


PORE, 


adwokatom: 


N, R i 7 B N aaraa n Lewy 


STOMATOLOG 
choroby zębów, szczęk, dziąseł, 
podniebienia, języka i t. d. 
Regulacja zębów. 
Roentgenodjagnostyka. 


Andrzeja 7. Tel. 216-57. 
Godz. przyj. od 3—7. 


OD ZARAZ 


poszukuję słonecznego pokoju 
z wygodami į używalnością ku- 
chni przy inteligentnej jzr. ro- 
Oferty pod „Śródmie- 


Warszawa, Miodowa 3 
i Wilhelmowi Lilkier 
Łódź, Piotrkowska 17 


za rzeczową i skuteczną obronę 
mojej matki Hudessy Bęczkow- 
skiej, tą drogą składam naj: 
serdeczniejsze podziękowanie. 


JOSEK BĘCZKOWSKI 


Wentylator 


elektryczny używany, średniej wiel 
kości kupię. Oferty pod „Wentyla- 
tor” do administracji „Głosu Po 
ranrego”, 903—4 


935-4 


EE a 1 zły M z i 


Ogłoszenia drobne 


w SZER | 


H Nauka j wychowanie Ą 


ANGIELSKIEGO 
konwersacji i literatury udziela ru 
tynowany nauczyciel. Ul. Śród- 
miejska Nr. 18 (dawniej Cegielnia 
na) m. 3, parter, front, od godz. 4 
948—1 


NIEMIECKIEGO 
(konwersacja, gramatyka i Ji- 
teratura) udziela niemka 
(Reichsdeęutsche) po cenach ni- 
skich. Juljusza 20, mieszk. 24. 
10 — it į 3 — 8. Telefon nr. 
143-84, 934-3 


w CIĄGU 
miesiąca i pod gwarancją 
czającą absolutnie wszelkie 


wyklu- 

ryzy- 
ko, wyttczą praktycznie na samo- 
dzielnego buchaltera - bilansistę, 
rzeczózn. z wyższem  wykształce- 
niem i kontrol. syndyk. przemysł. 
— Kończącym świadectwa, 
szych informacji 7—9 wieczór. 
Piotrkowska 183. I, p. ofic. 


UL 


POSZUKUJĘ 

inteligentne] panny z ośmio- 
klasowem wykształceniem i zna- 
jomością języka francuskiego 
do dwojga dzieci w wieku lat 
1—13. Ulica Zagajnikowa 23, 
Telefon 144-90, 


SAMOCHÓD 
„Essex” limuzyna w pierwszorzęd- 
nym stanie okazyjnie do sprzeda: || 
nia. Radwańska 42. 951—2 


KUPIĘ 


Worthingtonpumpe w dobrym sta- |$ 


na gorącą wodę, 
8” luh 247x44, 
. 214, u portjera, 


wymiaru 
Piotrkowska 

od 10—1l-ej. 

939—3 


p, 


KINO 


o 500 miejscach, urządzone nowo- || 


cześnie, na dogodnych warunkach 
do odstąpienia. Oferty sub „Kino” 


do „Głosu Porannego”. 874—7 


KOŁNIERZYKI DAMSKIE 

Kamizelki! Ostatnie modele! po ce- 
nach fabrycznych poleca Wytwór- 
nia Robót Ręcznych Hurwicz -Lar 
wnasowej, Gdańska 90. tel. 145-40. 
3528—12 


WIŚNIOWA GÓRA 

Willa z dużym parkiem do sprze- 
dania. Wiadomość: Łódź, Andrze- 
ja 5, czytelnia. 4039—1 


DWA POKOJE 

umeblowane lub jeden przy 
rodzinie z telefonem do wyna- 
jęcia. Piotrkowska 200, front, 
mieszk. 5, 956—2 


BRE Lokale 


POKOJE 
umeblowane z osobnem 
od zaraz do wynajęcia. 
ska 238 m. 1. 


wejściem 
Piotrkow- 
910—3 


Bliż- 


950 (8 


953—1 |É 


(d Kupno i sprzedaż. LE 


4 LUB 5 POKOJÓW 
z kuchnią w centrum miasta 
poszukuję. Wiadomość: Rzgow- 


ska 90, tel. 190-88. 933-3 
GARSONIERA 

wprost z klatki schodowej poszu- 

kiwana. Oferty sub. „K“. 947-1 


i Reprezentacyjny lokal Łodzi 
Dancing — Kabaret 


CCADILLT 


> Zawadzka 1, 
Š tel. 203-40, gabin. 135-21, 


WŁ. Henryk Bernheim 
Dyr. Herman Bajge!man 


| Wielki atrakcyjny program 
| MAJOWY: 


1) Duet Yuette I Dany ’ 


tańce modern ekscentryczne 


12) Bret 
|  Okonis-WQłkOW 


tańce rosyjskie — akrobatyczne | 


1 0) JÓZE! Siawshi 


piesenkarz, ulubieniec łódzkiej 
publiczności 


10) Duet Cilli 6 Eric | 


tańce charakterystyczne 


15) Ada Aianówna 


tancerka ekscentryczna 


i 6) Balet „Połonia” 


Conferencier p. Józef Stawski 
Maitre de danse G. Dolski 
Kapelmistrz Leon Szymkiewicz 


7 Soboty, Niedziele i Święta 
3 EB FIVE ©'CLOCKI M 
z udziałem całego zespołu | 
artystycznego. 
Uwaga: Ze względu na zwięk- | 
szony program, początek | 
punktualnie o godz. 23-ej 


TOW. „PRACA“ 
Wólczańska 21, kursy zawodoe 
we żeńskie, przyjmuje zapisy 
na nowootworzony dział mo» 
dniarstwo—kapelusze. Sekre- 
tarjat czynny od godz. 9—1 pp. 


POSZUKUJĘ 
słnżącój do wszystkiego, znającej 
dobrze kuchnię, z  długoletniemi 
świadectwami. Zgłaszać» się od 
3—4 i od 9—10. Narutowicza 25, 
m. 4, z frontu. 952—1 


ZGUBIONO 


książeczkę wojskową wydaną 


przez P, K U. — Łódź, na nazwie 
sko Józefa Jesionka zam. gm. Luć 
mierz wieś Dąbrówka. 949—3 
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Kino-Teatr 


SPÓŁDZIELNI 


Sienkiewicza 40, tel. 141-22, 


Od poniedziałku dnia 27 
kwietnia i dni następnych 


Cudna epopea miłosna na tle prze- 
pięknych krajobrazów Egiptu 


„W CENU PIRAMID 


Uwaga! 
MAJSTER MALARSKI 
s L. Wefniarz 


ul. Narutowicza 10 


przyjmuje wszelkie roboty, 
wchodzące w zakres malarstwa 
podług najnowszych wzorów 


Dźwiękowy Teatr Świetlny 


CASINO 


oowieści Pieta Frondale -LEAU || zagranicznych. 

DU Ni AR anyal niz E = pa RENO syf proe,— 
"niu " ||] Dziś rewelacyjna premiera | aa 
Nadprogram: . i k - - | 
Zyje czeskiego filmu, który tryumfalnie ODCESKI 

„TRUJĄCY KWIAT” przeszedł Europę p. t. ja ge aiwa od 


W roli głównej: LILI DAMITA 


Początki seansów w dni powsze- 
dnie o godz. 4, 6, 8 i 10 wiecz. 
zaś w peoa niedziele i święta 
o gods. 2, 4, 6, 8i 10 w. Na I-szy 
seana ceny Lit I i II — 60 gr. 
Ill — 40 gr. Uwaga: Bilety człon- 
kowskie ważne we wszystkie dni 
oraz w soboty, niedziele i święta. 
Muzyka pod kier. p. Cz. Kantora 


KLINIKA 


„SANATO* 


Ogrodowa 10, tel. 213-57 
lili klasa 
OPIEKA LEKARSKA 


nad matką i dmieokiem. 


CENY PORODU 


na Ikoj klasie wraz z zabiegami 


200 zł. 


Oddział chirurgiczny 
D-RA MED. M. KANTORA 


gode, przyjęć 1—8 p. p. 


Oddział oczny 
D-RA MED. J. KRAUSZA 


<w 


ii ; 
| Zwany UG oo gar ~ 
A EEY 


KLÁN wioL 


A ARK YZ rz TEJ 


Do akt Nr. 28-1931 
OGŁOSZENIE. 
Komornik Sądu Grodzkiego w 
Łodzi, Zygmunt Makowski, za 
mieszkały w Łodzi, przy ul. Naru- 
towiczą Nr. 49, na zasadzie art. 
1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 
12 maja 1931 r. od godz. 10 rama 
w Łodzi przy ul. Wolborskiej 22 
odbędzie się sprzedaż z przetargu 
publicznego Twchomości, należą- 
cych do Josefa Bernhajma i skła- 
dających się z mebli domowych 
cszacowanych na sumę zł, 460.— 

Łódź, dnia 1 maja 1981 r. 
Komornik Z, Makowski 


Do akt Nr. 6 i 7 1931 
OGŁOSZENIE, 
Komornik Sądu Grodzkiego w 
Poddębicach, Ignacy Hermanowski 
zamieszkały w Poddębicach, na za 
sadzie art. 1030 U. P, ©. ogłasza, 
< a Że w dniu 12 maja 1931 r. od go- 
gods. przyjęć 11—12. i NY dziny 10 rano % wsi Powodów 


22 Ś) 
5 - RBE 

III gm. Gostków odbędzie się 

Doktór sprzedaż z przetargt publicznego 

5 ruchomości, należących do Ma- 

JESN YC IA teusza Rosiaka i składających się 


ñ z 2-ch krów, 3-ch jałówek i konia 
ul. Cegielniana 4 oszacowanych na sumę zł. 1,400.— 
(dawniej Cegielniana 36) | Łódź, dnia 27 kwietnia 1981 r. 


tel. 216-90 życi dźwiękowiec mówiony po czesku. ¥ Kansai T, BRóżióweja 
Spacjalista chorób 'skórnych 4 aay $ f : / = > 
omeneryonnyeh zma ES Potęga uczuć matki i piekło udręczeń, przez które ER SARZE AJ 
DJATERMIA z brnie porzucona przez męża — żona i matka. Komornik Sądu Grodzkiego w 
Campa kunenwa G Emag | Poddębicach, Ignacy Hermanowski 
Bnsyjmuje od 9—2 i od 5—9, k Orgja pijacka, życie lokalu nocnego. O | zamieszkały w Poddębicach, na za 
w niedziele í święta od 9—i, +85 Obława policji obyczajowej. PO | sadzie art. 1030 U. P. ©. ogłasza, 


Dia pań od 5 do 6 po poł. 


|= 5 Z; /, i 2 Hi j . . l 
odzielne poonalalnta. Epizod w domu noclegowym. Gu że w dniu 12 maja 1931 r. od go- 


dziny 10 rano we wsi Sworawa 


d To ogniwa silnego dramatu, ujęte plastycznie, niekiedy aż PEB em. Poddębice odbędzie się sprze 
= a. j ~ bolesne w realistycznem zacięciu. SĄ | daż z przetargu La Age > 
Are?” is mości, należących do Stanis 
34 | « 4 Gortata i składających się z 2-ch 
Sadokiershi A W rolach głównych: MA | macior, bryczki i maneża  oszaco« 
| -mi iej. BAM | wanych na sumę zł. 600— 

«e 8-mio IE] | BER ródź. ania 27 kwietnia 1931 r. 

Stomatolog-chirurg letni | syn WEN 2 Komornik I. Hermanowski 


ohoroby zębów, szczęk, dalią- 
sel, podniebienia, jązyka I t. d. 
regulacja zębów 
Rentgen elekiroterapja 
OQrdynuje 3—7 7627 
PIOTRKOWSKA 164 Tal. 114-20 


0PdZ Jarosław Kocian SŁYNNY Skrzypek CZESKI EE Ba med, 
ladprogran. MICKY NA ARENIE 1 J. M. Barciński 


Do akt Nr. K. 512-1931 | MAG Groteska rysunkowa i aktualności krajowe. Leczenie nowotworów złośliwych. 
5 Prześwietlenia i fotografje rentge 


K GG LORTENIE, pa nowskie w instytucie i w mieszkanie 
Ł Roo Pa Lee pe w |BE Bilety wolnego wejścia nieważne do odwołania. — Początek seansów w dnie ` „ pacjentów, 
a Kg O O pk a powszednie o g. 4.30, w soboty i niedziele PORANKI od g. 12—3 po poł. $ ul. 11 Listopada 20, tel. 214-50 


mieszkały w Łodzi, przy ul. Naru- przyjmuje cods, 4/2—8. 
towiczą Nr. 49, na zasadzie art. 
1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu Doktór 


28 mają 1931 r. od godz. 10 rano | MB i ŚĆ , k dek) 
w Stokach gminy Nowosolna odbę Lekarz-dentysta . 
dzie się sprzedaż z przetargu pu- x DR. MED, Zdrowie to skarb! 
blicznego ruchomości, należących Specjalista chorób wenerysznych 
do Ireneusza Wojciechowskiego i 

składających się z inwentarza Ży- e u i 


skórnych I włosów. 
wego, pianina i maszyn rolniczych Cegielniana 18 okulista 


Andrzeja 2, od 9—11 i 5—8 
telef. 183-28. 
oszacowanych na sumę zł. 20,300. (dawn. Cegielniana 50) FAPTE 
Łódź, dnia 1 maja 1931 r. tel, 173-97 mhana od 1 anao Iod 3 7: |poreperowone. 10 QWATANUJA zdrowi | + 


W niedz. i święta od 10—12 
i od 1—2 po poł. w lecznicy 


Komornik Z. Makowski przyjmuje od 3—7. ystrzegać się naśladownictw ! Piotprowska 62 
P miesięczna „Głosu Porannego wszystkiemi do- za wiersz milimetrowy l-szpaltowy (strona 5 szpalt): l-sza strona 1 z% 
Prenumerata datkamni wynosi ps Łodał sty 60, za ORC =- Ogłoszenia w tekście 80 gr. alane po tekście 40'gr., nekrologi 40 gr. Zwyczajne 
40grossy, z praesylką pocztową w kraju — al, 6.— zagranicą — zł. 9. - (str. 10 sznpalt) 12 gr, Drobne 15 m. za wyram; najmniejsze ogłoszenie zł. 1.50 gr. Poszukiwanie pracy 10 gr. 
LIE JF JE RTR AWZ SE LATEK EREA CO OK O za wyraz; najmniejsze al. 1.20 gr. Ogłoszenia zaręcsynowe i zaślubinowe 12 zł, Ogłoszenia zamiejscowe obli- 


Rękopisów redakcja nie zwraca. asane są o 30 proc. drożej, ftrm zagraniosnych o 100 proc. Za ogłoszenia tabslaryczne lub fantas, dodatk, 50%0 


Redaktor: Eugeniusz Kronman Za wydawnictwo „Pzaea, Wędawnioaa sp. z ogr. odp.: Bugonjnsz Kronman. W drukarni właanąj Piotrkowska 101 


